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IfliSS
Wai^zawa, 15 sŁorpnia- (ToL w3.). W dzisiej­

szym. »Jdam«l dla Pologn-e« zsuRicsaczoiDo tvy- 
M-iad z prenijereln' direjn Nowakitem, w kt&rym 
powtedznano łniędzy iinmeml, że nawnijer prosił 
ix*9fcsz.ał]t.ai Trąmirczyń^kfe^o c zwołanie na 17 
b. m. konefeji konstytucyjnej i zagranicznaj, 
gdyż nie chce brać na siebie odpowiedzialności 
za odroczenie wyborów na kilka iyyodni, co 
zreszt;.- nie morże wypłynąć ną< sam fakt odbycia 
wyborów".

W! sjs&ml 13 UkiiopolsBti Wsehortirej powie­
dział pi«3injt3r, żc josti to dla nai? wf&śyw&tnieF 

'■ szal kwe&tja.. a w&zeijka zmfcna grandę zagraża- 
' laby bytowi Rzeczypospolitej polskiej. Dzia-

za pary
Kraków. 15 sierpnia.

Zafewa n.as now^u Taiła, dnożyznjy., nie wiado- 
Ino. która jwż z rzędu. Masarnie pozamykains. 
Jatlci z mio:3<?m obwarte lecz próżim Prz.cd pie­
karniami oięonki, jak zai czasów smutnej pamię­
ci Icarltki chlelbowój. I to wszystko, po seiczęśłi- 
■wie ukońiC^oinyob żniwach, które w tym roku 
wypadły leipiej jeszcze niż w pojirzredniilm'. — 
Wszyołkie statystyki. zbioróvV wyjatezanĄ na wy­
ścigu, ile tio będizielaiy mieli »nadmiarn« pfezerti- 
cy, żyta i kartofel. W rzeczywistości jednak 
koiiaumeat milejski spostrzega z przcFażeiiiŁean, 
żc jegoi warunki bytu zamiast polepoaaić &tę 
lub jtrzyilaimufej n.a jakimś chociażbym ntókag 
poziomie u;Slta|a,ć, ]ioga,rszają z dnia nai dzień.

Są 4.0 skutikj spaidku wartości marki i da/«ta,ia 
celn do t. zw. is-paiytetu ziOtego«, który zres/aą, 
w dziedziai t̂e 'artykulówi pierwszej jiotrzeby, da- 
wno już aegtał nictyiko osiągnięty lecz piraalcros 
czomy. Dolar popędził w górę. Za nim z-aś 
wszyisitko inne Bilffijża, jakgdyby się u n;.U3 
w doóaraeh płaicilo, zarabiało, traiciło i zyski­
wało.

Są dwa zapatrywań"a nai to zjaryislco. Zapa^ 
tryw'ani<i moidire, przemyślane uczonego ekono­
misty i zapatrywania naiwne pł” nąc,e z iv iary, 
że przecież pioniądzo i ceny robiią kidz'10, żo 
więc mogliby1 je, gdyby chcieli, nobić mndraafl 
i uczciwiej.

Ekonomii-ka jak przyrodnik, zaichcwuje wo­
bec tego zjawiska olimpijski1 spokój. Dba niego 
jest ono jasnem j naturalnem. Bierzo on miano­
wicie do ręki sprawozdanie z emisji palpfero- 
weg*o jtHenibdza, bilans płatniczy państwa li jo­
go budżet i) orzeka, że tak być musi i kuaiczoj 
być mila może. Cala tu pewiność i spoikój nauki 
]djmą z pjdstaiwowego założenia, że zjawiska­
mi govpod.a|rc-zeimi rządzi jako oiriateczna1 inr 
stancja egoizm ludzki, że choć zysku jeisft jedy­
nym bojdżciean rwszelkiej pracy, w jej ekono- 
milcznem znałcizeaiiu.

I niowątpliwte tak jest. Próby gwałtownego 
przełamywania tego żelaznego prawa, piodej- 
mowane w czasie v;ojny j po w"oj.nkq, wibrew. 
ostraeż-esiiilom niaukl ielkoniomiieziiej,, ryszędzle 
kończyły się jurniej lub więcej żałasnom fte'-- 
?ki;e;m. Tam zaś. gdzie t,ego rodzaju próbę pod­
jęto na największą skalę i z największą gwał­
townością — W K.,(*P sowieekiej. tam dała ona 
rezjuiltatą'' nnjbarflzię’ kattarjtiuofalnc.

,)} A jednak iczłc-wiek nie chce pogodzić- siie 
z żeflazniością tego, tyle prawdziwego, jlo 
strasznego pra^ra. Buuitiuje solę rmecitw nicsr.», 
szuka, obrony i ochrony, jakgdyby sam- przed 
sobą mógł gdzkkolwidk uciec. Żi-ódlem zaś to­
go bantu jbat wiara w uatiurę ltrdżką i w rteum  
ludzki, któiw, jężkilL mie rządzi', t.o — do stu 
djicblów — powśniffi rządzić sprawami ludz- 
kkmi. I to właśnie j1ce/Ł to drugie — n a i w n a  
zapatrywaniie.

Vdszj"Sky narzckająi' na, -spadającą wartość

wariu. Wszyscy mówiiią z pogardą o tycli, ni» 
nie -wart-yich papiietrkach. 1  dziwna rzecz, -wszy­
scy, jemeli tylko posiadają w ręku jakiokolw/ick 
sposoby1 próyrnluisu i’ wylmuszania', stosują jo 
bez wahania, aiby tych bez-walrtościowych ma­
rek zagarnąć jajk najwięcej... Wszysęy wićdzą 
dailej. że zaga.miajais coraz wi^ciej tych marek, 
picidlnosząc cć!ąg'l]o letny wszystkiego nk targią 
stvzarza.ją korafeczność dalszego mnożenia tych 
marek i d-alikzego obniżania ich wąirltlolści. — 
Wszyscy ropumliejaj, że w ton sposób zyskujo 
dłużni© ie|cz tralci wierzyck-l. bo ka-pbtaT wr ta,- 
kioj matias |itwsńlrty rozwadnia się coraz ba.r- 
dziiidj, dążąc oB zera1 Wiadomo,-, że nasz mają­
tek, wyrażony w markach według stanu ctoiisji 
z roku 1920, byli ocś najinnioj dwa ra-zy większy, 
jeżeli- sio go przeliczyło na dolary. m>, dzisiaj 
wo-dług idtsinu eimi&ji, marki obecnej. Roziumio 
to kiażcly; ji?5t t*o objaw uboaiania-, które 
sprzyja państwu ;jako dłużnikowi, bo w ten 
sposób Uińhn sposob-em wvzby-wa się o-no 
swych ziobor-wiązań, który jednak rówmocze- 

' śnię śbfaisaiilwiiie rujnuje społeczeństw'0 ja,kd 
wtjenrycMa. który w oldfgacjiaoh państwa ulo- 
ko-wai swbje- cszteaędnośfli, etwój obrotowy ka­
pitał.

Wszyscy rozumieją, żc idąc d alej tą  drogą, 
musi się dojść do katastrofy. Nie jeat to już 
dzisiaj wnióiitóik tylko uczenie óvyroziumiowHny 
odlogly, oparty imj zawiłych jakichś pachun- 
kach i- iticloii jacli, łeicz oczyw Wyk p-rzerz stnaBKine 
doświaldiczicnite naszycli najbliższych ,sąsiadów1 
sjrraw^zoiny pewnik. l-Łubid sowieieki spadł -dć1 
jt-Klnoj tirzymftjonowej częścii rubk* zloitego. — 
Ale — poude sobio ten ł ów — to dbaitcgo-, po- 
niielwaiż siedzą- tam u rządu wiarjndl cz-y zbro- 
dmairze. kolmuniści i bandyci, z których jediii 

i powzięli obłędny zaimlilatr przerobienia, n-atmy 
|ludz,k-iej, d-innuky zaś korzyBtłają z nadarzającej 
się e-ipoisiobnOiślcń dlo rabunku i bogacenia się. 

i Może być, żc ho wszystko prawda, ał« ot-o 
w Austrji rządzą naft komuniści lecz c-hrześci- 
jafeko-apc-łoczra, nai czele rządu stoi. n p  krwa­
wy ]>enin iC,z,y Buc-harin, aj§ prałnit jogo świąto- 
biiwoSci, profckńir tccAogji, ksiądz dr Se-ipel. 
Blaic-zsgóż wuęo pod jeg-o rządami kiffiognam ma­
sła kiO-szt.uj,& 28 tysięcy ktoroai-, a  bilet tramwa­
jowy- 700 karon?

rl ak więc oiozietoująica nas katautnofa na koń­
cu tlej ditogil, którą idziemy. ji§t: pewna. Nie 
można jąj odwrócić ani1 do ostateczności zaczcr- 
'wdieniioinym st&tanidjatrem ani kropidłem. Ludzie 
wiiidżą. ją i rozumieją. A .jednak mimo, to iiie- 
'tylko nie zatrzymają biilę i1 nile zawralcają z tej 
fatalnej drogi, focz prziceiwmi-e, przyiapłoszają 
-na niej to tk u  i ipiędzą naprzód na oślop, ściga- 
ją-c g1o,rączJcow"0‘. — »paliyt'et złotym— Jakgdy­
by możliwą była' jalkakołwMć syt-ua-cja, w któ­
rej patpi.n .v takiej iczy innej Icupiie mógł równać 

j iię zb#Ju, wryjiąwiSzy jodniegOi wiypaidku, kiedy 
yię go ku-puje i sprzćTOj© rra wagę.

Każdy proidiuoen-Ł i kupiec wi,ie doskonale, że 
iprioniądz traci na- 1 wartości. Fakt ten stano,wi 
też dra niego główny airgiunant ciągłego pod-

wyższatnial cen i adziersiwui, co dziień na nowo 
dokonywanego. Ale nię jest w1 stanie pojąć, 
że piieiniiąidiz ten znalazłszy się w jego kieśze-ni 
icay kasie, nie pratata-niie dalej tracić watrtośei. 
że jes* op jak radjiulm, kt-óre znilka samo. przez 
się. Tylko radjium zaiwart-e w naszym pieniądzu 
znika' o wiilelłe szybciej. J-egto tak  zwa-na '->war- 
to śi połowy czasiu«, jest niteskońciucmie mniej­
sza.

Cokolwiek; iv.3'ęe- nagromadzą w papierowym 
pieniądzu producenci, kupcy i spekulanci, 
wszystko s)tracą, o de tegoi natychmiatet sami 
na© skcunsumioroiailń Mogą jeszcze wypić tyle 
a t,yie sżiaanpana, mogą jeszcze umieścić 
w swych sialionateli kilka bdszywym.h antyków,
m-ogą jel=7.czn3i jedna skrzynię sukna i jed\vab.iu 
kupić na zapas. To wszystko nie przyniesie 
im zadowioileiniia an: iąidióśijfc, (pcnóeważ z czasem 
ustać m im  wynniana która tym prrzedmiotom 
nadhije wartość, pomi-cmia-ż nadto m-us-zą s-to- 
pni.owio rozlu/nlialć się Bitosunki 'Społeczne, do- 
cłiodzą-c powoii dc stanu, w którym polsładauio 
staje się trudem, męką i — niebezpieczeń­
stwom osiobistem.

A jednak ludzie nie chcą tego wszystkiego 
zrozumieć# lecz pędzą przód siebie, goniąc 
za — ^parytetem zlotym«.

łanio wr tej sprawie nafttnpi po pełr.em porozu­
mieniu z naszymi sijantaimi, a w t szczególności 
z Francją, informującą się o każdym naszym 
kroku, gdyż dobry sojusznik musi wiedzieć 
wszystko o ąwjjsim aljaarcie.
Zaipyt-aaiy o siwoje stanowisko względem mniej 

szóści narodowych, pirelnije-r No-irak odpciw'io 
dział mniej więcej tiosamoi, co było1 zaznae-zons 
w -jego ,^expoee« &ajmow-?m. 

j - W hewiż obocn-ej — kończył premj.eir — roi 
nitc-y nasi zajęci są zbiorami, które się przedsta­
wiają tepicij. niż w roku ubiegłym, przez co mo­
żemy apirlciwiizcwać &ię bez pomocy zagramcy,

Ólśd w Rosji
Lwów, 15- sklrpnia. (Tel. wd.). »Gazcita, Po- 

ranneP donosił z pog.ran.ifcza nad Zbruczem: 
tTanuaikii życile ekoncimiicznego na Ukraiinic 

znowu pogorszyły się znacznie. Zminełny m en-: 
rlodzaj dotknął gubeimję ' odeską, ctr-az Krym. 
T dkżo z innych okolic Wkńartiy donosząb że no­
wie zbiory nile wyrltaircz-ą nawet dla połowy lwd- 
nicrści. W Odckfe, gd,zle niedawno władze'- so- 
wlwckite Pgdosiły, że walka z głodem aklońrzy 
się zupełuiem pokonanfem klęski, umiera dzien­
nie 100 osób % głodu.

Obecni© uda,!o.no w Moskwie, jako minimum, 
konkTznte do żypia, 9 milionów rubli dziennie 
dl 2 jednej o:oby, a 35 miljcnćw dla rodziny, 
złożonej z 5 osób.

REPRESJE W MOSKWIE.
Moskwa, 14 sierpnia. (PAT). Wkrótce nozpo- 

czniie się tu  proces 115 dziakicaów cerkiew­
nych. V,r tych diulaph aresztowano wr Motskwie 
500 cisób, eiika,rżonyeh o nii^piraw omyślność po­
lityczną.

lito  stnurziilouii (Sin 
wclic®lej

Warszawa, 15 sier]>nia,. (Tel. wł.). Podane 
przez fpiPttióri dziiemiiki iufcirmalyio o projekcie 
sa|moirządlclwym dlai Małopolskif Ws-cht îinii;o|j, 
nie odpowiadają rzeczywistości. Prawdlą jieist 
jedynf^; że w  pnojeikci-e mwzględ-iiibnc są wi'u 
ruuki lłokaln© spoletc-zne a kultur,afnot-roligijne. 
Pa--cijiekt uleigni© praA^diopiodobniie pewnym zmia 
nom, zanim, jako rządowy, przcdstaiwiTny bę- 
dziio Sejmo|vri.

Przygotowany obccnila przez komitet rze­
czoznawców' projekt- ten rozpat.iywiaray będzie 
jesćknią przez komitclt pe(h|tyc.zny Itady mtni- 
żlrów n-a śrciltaw-em poisliadzema. a n .1 tępnie 
zajmie się nim Bada jnbnhtrów i dfc-jniia;'o stam­
tąd iwyjdzic w takiej formie, w jakiej rząd przed 
>ta'wi go komśisji konstytuicyjnej i epraw zagra- 
nicznyich.

Zakońezanis strajku rolnego
Warszawa^ 15 sierpnia. (rnel. wd.). Na konfe- 

reinlcji, odbytej w Ibjzna-niu 12 i 13 b. m. przez 
ministra juracy Darow&kiiego 7.© związkattii rol- 
nriczemi1 i leśnemń-, ona-z z przedstawicielami ẑ .e- 

'dnldcziOinych pno-ducciBów1 mlnych, o.s;ą.gnicto 
porozumienie na mocy którego strajk rolny zo­
stał dzisiaj zakończony.

UKŁAD POLSKO-WŁO? KI
Rzym, 14 sierpnia. (PAT). »Tribun« * doimsi. 

ż© z poiwcdn odroc-z&nia pulrłamiemibu iwioskirgn 
ratyfikacja, pohsko-iwto&k^-go ukłatólu .handlo­
wego m etą  pil w droui-e dekretu królewskiego.

WYDALANIE NIEMCÓW Z ALZACJI 
I LOT ARYNGJL 

Paryż, 14 sterpnia. (PAT). Wczoraj na?itąpily 
dalszo wydalania- Ni ;imców 7. Alzacji i Loitaryn- 
cj'i- .

UKŁAD RZĄDU BAWARSKIEGO 
Z RZĄDEM RZESZY.

Berlin, 14 sierpnia. (PAT). Z Momar-hjum d:o- 
ndszą, że radai ministrów- aprobowała układ rzą 
fiu bawarskiego z rząd-sm Rzeszy w sipra.wte za­
targu o uebaiwię o oc-hno-nie republiki ii że tylko 
niektóre pantjo koalicyjne żyicza snkie pewnych 
nieistotnych zmian u-stawy o policji kryminal­
nej.

OBRADY DRUGIEJ MIĘDZYNARODÓWKI.
Praga, 14 słerpnini. (PAT). Buro drugiej mię­

dzynarodówki, która ocłbywa tu konferencję 
w’st,ępjiią doikemgresu, mającego się odbyć wr pa 
żd/iieimiku w Halmburgu, przyjęło -dio w  domo- 
śvi ustąpienie sekretarza Macdonalua1 7. powodu 
przeciążie-nia tegoż iamfObiL pruflSSf i wy/raz.iło 
mu podziękowaniio. Sekto-tan-ziean w^b/any a o  
•-aitał Angiiłc, Topi Shaw

Walki m Sr8a
Londyn, 14 stótrimia. (PAT). Dc urzędu poiez- 

tojwego w" Dubiiuie wdarła się grupa powstań­
ców I opanowała gmach na klka godzin Pow­
stańcy usćło-wałi podpalić budynek, a.!o straż 
pożarna ugaoihŁ cgłeń. Oddziały wojiska rządo­
wego-,. które inwłleszły, odebrały budynek- W m it 
dzycŁUBie powi.iruńcy zniszczydi1 znaczną część 
nrz:jdzcń teł: fouicznycli.

Z pamiętnych dni żołnierza 
polskiego

Kraków, 15 sieąpnfa1.
Niedawno- obchodziła nroczyśoie cała Pc-1- 

ska niezapomiiiiana rocznico wiełkiegio czwnu 
legjonów p<o,d wodzą Pił^udskilego, rcc-znicę 
w.yąyuj»u legjonistów; w Kiniiu 6 steuąmia1 191-1 
r z Krakowa, ażeby po'djąć walkę z caratem. 
Obecnie święcimy drugą notctonicę wielKich bo­
jów o całość i wiofllaość Polski, wywołujemy 
.przc.l oczy nasze łjóhaitłslrskle walki w jamię- 
tnycii dni-ich srórp^mia 1920 r.

Zdawało sic, że utoniemy w potopie bolszc- 
u-ickim z począikiem sie-rpnia 1920 r Zdawało 
6ię naówczas, że sjiehiią się zamiary Lenina, 
który oowiedział: 2 Trzeba zetrzeć z z-irmi Pol­
skę*. Niegdyś jedc-n z carórw powiedział losa- 
mio o nas tyiko pyo franicusku: >11 fant etars^ą 
cette nation-<. Nit- zdołał nas zetraeć car. ntó 
dokonał tego póżnnej Lcinin. Alo bvłY cłrwńlo, 
w których bołszciwicy" zaczynali już triimtfo- 
wać. W plctrwYz-ycli dnilaoh b&&rpaiia 1920 r. 
wotókat nasz© nad Bugiem staw kły wrogowi 
bołmltensld; opór, ale tyra, którzy ogarnęli ca­
łość. dlzoialań wojem, nych, nie było taj nem, żo 
w'0‘bec ogeomnej przewagi czerwebej arajL, li- 
nya nad Bugiem miogłaby1 się sltać grobem dla 
airmji ipoilskilej.

Trzeba- siię bydo zdobyć na decyzję równie 
szybką i heiroaczną, rolną odpowiedzialności 
liajwo-ższoj. Zdobył się na nią -Józef PiłsudRkr- 
gdy "w diria 6 eicipnia rrydał rozkaiz, ażeby 
prz-eiwać bitwę nad Bugiem, oderwać się od 
nieprzyjaciela; nagjym odWrotelm. a następinto 
przeproovadzić jurz.egrupo-wanie i przejść do 
dz.iailuń z-rezięjmy^h. Była to my<] Piłsudskiego-, 
opracowana pracz nacaelaą dowódzdwo polski©. 
Wśród otlwrobu j.edno?tk.i z afejiji •pxslnicmł] 
i z aiEmji. piołuduiowej kio-ncentroiwały- ńtę i o,to 
w niewielu dniach w obszarze Wieprz.a powsta­
ła tak znta.nai armja. manewrowa, która; imała 
zagrozić fiatikom i tyłom w.cjsk czeriw-omyncli.

Dnia 13 sk-npnia 1920 r. w myśl datsz-oj da- 
cyizji Piłsudidatago. piąta’ arnij-a gajjl w-G|d'zą je­
nerała Sikorskiego zajęła, sunoniska nad Wkr;y 
naprzoci-w1 śroldkowi łuku wcij-sk bolszewic­
kich pod Pł-.icktem. Nazajutrz w ramnych go- 
dżinach jemiarał Sikorski rzucił do ałakiu dzie- 
s-uita dywi-zję piechoty,, dywizję ochotników 
i brygadę syberyjską n» zaj Ąy nledaY.ino, payez 
nlo-jska czerwono Nasielsk. — Równocześnie 
pchnął 18  dywizje ®efduAy i 8 brygadę ja2,dy 
na Oiię,chamów. Ażeby odeprzeć te ataki, wy­
ruszyła do boju XV armja wwieeka.

Obie aumj© starły się ńad Wierą. Wiedziano 
że biiiwa ta  ma domiosło. nieledwie irozcltrzyga 
jąci? znaczeni©. Po dnaulni-ow-Ych1 zapasach 
wojska polskie zdobywają Namelsk, a czeńwróm 
arnija. loofa się poza W krę. Ale .wodziowile boi- 
•«7.qwicr,y nie chcąc dać za wygraną, rzucają no- 
twer dywizje, któsre miały zgnieść lewe skrzydło 
armji Sikorskiego i -wpaść na jiej tyły. Ale w tej
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Idealny por.anek rlscizJełny: ni rdsjfela, jest 
w jiowictrzu, niedztóa w irrgocąccj grze rosy, 
niedziela w, powolniem rozpływaniu cię intem- 
zywnej ziieBonoj barwy w riikmnym błękicie, 
u stóp góry, niedziela; w nósisikalane,] bieli lo­
dowców.

Lecz koale są iciaiodłalne, miusimij aruszyć; pro- 
boiszirz z sę-nieun i parobcy pomagają nam-, swe- 
bu<ki,io tuiegająe po błoclo — są przecfraż .zańpa- 
trzeni w tiieprzietnakalne trzewiki,. To zabawne, 
proste obuwie islandzkie, ci snratkLe, bez obca­
sów, składa się tylko z kawałka skóry i sznur­
ka naiokcło do ściągania — -wiąże isi-ę je w lawst- 
ce. Ojirócz zalety liieprziemaikałności, co w tym 
kraju deezc-zów jest bardzo ważne, odziracz-ają 
Się też lekkością i są nadzwyczaj wygodne.

Ostatnią .szklankę młaka wypijamy już nu 
koniu, żegnamy sic. z naszym upraojmym go-s] *0- 
darziem, który w żudmr sposób nic chce od nas 
przyjąć zapłaty — ostatecznie odjeżdżamy. 
Mój konik tańczy po łącie jakąś szaloną polkę. 
Nie odbiera mu to zgoła humioru, że kłusuje 
iuż dwa, dni z rzędu.

HI.
Najpierw jedziemy zmoiwiu głębokiemu, wą- 

iki'eS7ii, podlobno^n do wstążki brózdami1 przez 
bjkę, ipóźnltej zmienia się krajobraz. Pochylam 
sie nLko na koniu i alo mogę się dość nadziwić:

piasek i. piiapok, wciąż temaam o&tiry piasek sypie 
się i, 'Seemrao pod kopytami końskimi, trąc har­
towne, drobniutkie źdztcibełka, pszenicy, które 
tu bohatersko podnoszą głowy z plasku. Tu 
i ówdzie wyłaiiniają cię mmnp wy-stepki. p-orosle 
0'Stremi, nilby kolcztiste palmy, wierzboiwemi 
kTza.kan.i oraz zbożóm i-slandzkiem. To- osta­
tnie wykaziuja gaturniok zboża, który nadaje się 

j tylko dla oka. używa -się go jako zdobniczego 
idżbła w naikairt,owck,i>oh bułcKkalcłp ,ja>t 0110 
bhiłauii eittcli®, jak k.-ość j ma diug;©^ sztywno 
plewki,, podobnlu, j:;k kłos jęczmienia. Lecz 
ładni© luygląda;, jnzeuastaja-c wierzbowe kradu 
i 7. widzięki:eni kiołyisząc biaio-żółttó duinm© jko- 
niuszllcil w lekkiem pciruszemiu pwwie-trzia, ktoro 
sprow-adzai przeefciitiiiięcie się naszej kawałka,ty. 
Oałarta strona. j,.«tt zimą zalana i obcicni© można 
cglądaij na sz.s.Ko-żóltyni piasku noprzemmi 
wz-iiłe-isi-eonri się fal i *)ęh oipadaaił© z calem pię­
tnom iKaw-terzclnni płynącej wody aż do uaj- 
d;robniej.-iKv-ch 7.marsz.czeń i zygzakowatych li- 
r ‘j. idących na poprzek fal. Lecz teraz wszyst- 

j \iu jets-t n-feąia i  zamainle: ani- jeclng z tych fal 
lnic p;,omsza silę, gS g jk łc  dclikaitme karby sfę- 
! żały. Ala; tóę włęe szcsególnicijszo' wrażenie- wo­
dy bezdu-zmej, dobrze utrz.ymywąnyich zwłok 
dużej r.fe-ki, która tu niegdyś płynęła, jak da­
leko ©k-oi sięgnąć może aż do stóp góry.

Ucłążlćwtt to jieefc droga dla kohi, kopyta, ich 
zapadają się głęboko a1 z każdego n-asaego śla­
du wydoibywa się wioń świeżej, tłustej, żyz»n:ej 
ziemi, ryoń aromatyczna,, jako iiozicłroldrzi się za 
aażdym ruchom łojraty, wydobytej ziemi, gdy 
się kopie w© w łasnym ogrodzi© — w ojiczyżaiio. 
Gala ta- równina wiildbcznio nadaw.ałaby się pod 
Ujłrawę.

Na;nosz,cle klo-ńczy się pihsek, jedziemy po tra- 
iw»b, później po kamienia,cli a zawsze pod simy 
jeteit to  V«rćRufjeid a w każdym raafe, jakaś 
część. Koni© prą się w górę, -wbijaiją mała ko­
pyta pomiędzy kamienie, że nał-y/nioby przy­
puszczać, iż każdy uzbrojony jest cowajmniiej 
w d wadzileśiciarcBit-iycb, stabnvy'ch szponów, tak 
mocno -wbijają sóę w skałę, aby ąie módz wspiąć 
małymi ske,karni. W  dole, przed nami ucalewa 
się Hvit — Bzeatołta, o wartkim nusąSŁie rzeka, 
spadająca z lodowTÓw, z wodą mętną, jak nie­
czysto inlToko. Nahurailrie^ że nie możćmy jej 
Iprzi-ebyć konno, nmis-imy użyć promu, dużej, 
lOśmiidkątjnej skrzyni, >Jprzy mpcio-wainoj żcbiz-ną 
liną dio obu brzegóiy, którą pcha przez wodę 
ręczna maszyna;.

! IV/.©transportowano nas w dwócli częściach 
a  podczas dbogi bawiono nas tragitcznem zda- 
rżeniom idwóch ludzi, których łódź ntedawno 
(U-dimyła jo ż©la®ną linę i wywróiciln się; jeden 
7, nich dtoiwtókł się na brz,cg z pokiwaiwślononn 
rękaimi, drugi; Ictójy takż© chwjjmił sio 1'ny, pła- 
.cząc i wzyY/ająo ratunku, !vałczył z prądem, aż 
siły go opuściły i woda porwała go z sw-bą. Jak  
zawiszą/prąd był siiuiojszy, bo siły jogo ni© 
słabną nigdy. Niceiuudzsiióe i nf.leubłaganie ss3e| 

teslły ś'woj,ej ofiany, kręci nią w kółko — i piy 
ido dalej obłojętalski1'

Patrzę w szparą, nieprzeźroczyistą wiodę: szu­
mi najokół łodzi lec-z wygląda wcale skromnie, 
prąd niic- ziday© się zbyt byPtry. Rzutcam ka,wa­
łek tektury — gdzież on? ot, daleko, okręca 
się w wirze i w przeciągu paku sekund znika 
mi' z oczu zupełnie. Wiem już co myśleć o tej 
niewhiniej wodzi.©. Ciarki mnfe przelehodzą, gdy 
nagle, na samym środku rzeki kotu© zaozynaia

i się niepokoić i usiłują zinmcnić pozycję. Prz-y- 
jpuiśćmy, że- ni© dadzą słę poskromić i spoic-odu- 
j ją wywróemie się ifnasi lub zerwa,m© esaę liny — 
wówcaai* żefcnaj mi, ojczyrzno, żtegnaijcie inno 
pięlcności świata.

Lecz szczęśliwi© lądai-jeirny na dńugd brzeg 
i kłusem pjmwJOzaimy silę do Skiilhoit. ,Stara re- 
ziróc-aak; biskupia it-ży. jakgdjył>y w ramiimaisli 
1'ztck1; Hwit, która,, jsikb Aofena n-piekunka, doda­
ła; jej -jesaczie pobocz,ną rzekę z trzeciej strony 
Oprócz tego- piętrzą eię tu zie wszech suicfn góry 

io miejsoe to jest d-obrze pirzez naturę osło- 
niGu© od wpływów tv.-iatai zawaietrznegio. —

1A przy kun jak  tu jest pięk-nifł Ciężko musia-Łł 
! być oanioiwolneimiu. upeWtiomu, opornemu bisku- 
ok'wi, Arae^iiowi, zJ-ozyć- "tu życcie. clicicóaż za- 

: peiwm© niajmntoj tuj siat w chwili s-mi^nci o- pic- 
i knym widoku Albowiem dla tego, do desperty^, 
izmu fikłottn-egoibcjowniko., k tóry  stał w  opozy- 
|ejft do najwyżi-zego zwicrzichnika, kraju, Cliry- 
jślijana t& . duiiisnk-go, naj-draezniojszc było to, 
że jego dumno, śmiałe plany z-miw-eic-zył pisarz, 
luyizny, diuński sługa gubernatora. Gorycz 7.4©- 
go powodu -rc/jewnętrznifila się w .oSi ? 'ku bi- 
altupa, wistęrpiijąscego na rusztowani?: Najetrasz- 
nĄęJsza j©Bt ginąć od psów cluń-klcłi!

Najpierw udcnMśmy sięaia wzgóiz©, na którcm 
ongiś mY.-rkuicmio r-u-sJtowante tuż pjo uwięzie­
niu biskupa, be® jakiejkolwiek rozprawy j dum­
ny pan niusdiał dać życi? awloje, ni© uzyskawszy 
czjjfcu nmwet na najkrótszą obronę. Stało się ho 
siódmego ltotopada 1550 r. Był to ki ótkr j*rt5j 
dee z buntiuwnikiełn -a właściwi© byit to mord 

' pry w atny  jego1 wróg śmiertelny, Ialaudczyk. 
1 Dadi Gudmunttecn, dbśtał go w mos swioją. — 
A jak było zwyczajem owych czasów, nie wą-

halii się ludzie załatwiać -s-woj© osobiste nora- 
•rhunki, ;>od osłoną initelresów królewiskich.

Ciekaw© jest,, że dwaj- w-ybitni; Islaądczyey, 
jak ;piV/fcs®!ti Fi-nimr Jionsan i świ-otny po©-!* 
Griminur Thomson, odmosz.1 eię do taj sprawy 
zgoła odmiennie. Prlcl-escr -Jonsien naizywai o-sta.- 
bwego. katolickiego biskupa. MiacSdji męczennl 
l:i©m, k‘tó,iy był ofiarą swojej głębokiej neflig'ij- 
ności. Natomiast Thoimsen uitraymuję. ż,o naj- 
głębszą wewnętrzną p©bndką była ządza św:ec- 
k'ie:j wł--idzy. że 'de&potwzm, jego iianuy byt 
b o dźcem  jego ś.miakroh itz.ynów. Chiciiał on stać 
się painem (alej felandji pray pomlocy cesarza 
Karola \ ., z którym p»ozcstawał w koreispon- 
dJncji, co stwierdżórnio n10.107y1c7.ni©. Byl to cha 
rakt-er samowolny a ni^zujKiznu/jsalla jego dr. ©I- 
noftó, zm-us-za do 'O-ki-ObZ-enia sic do nic-gc 
z sympatią, o ile wogói© tak potężna osioi^Jtość 
lnoż,e mieć pretensje do- .syjnpatji. F i-awdonodo 
bnie -ani w.vaża,ł się -*;v sajnow lad nogo króla 
Islandii... e-asarz Karol był p-izr-cież tak dal ‘ko’

M"Czonaik jczy leż upadły-’ władca? Jsżel: 
sądzić według oaiuodowrjgo, -charakteru Jsi-and- 
ezyków — tf.* i-aczej był +vm *11 nigiru Był or 
bowiem potomkiem star-ożyin-ogro ■siaiKlzkiego 
-rodu, a star© rody islandzki© nie składają si? 
ani z męczenników s i  z© świętych. Rrzyadi 
na śiYUit z łiuiitownkzą krwią i uporem, z wek 
■tak ni© do potumomieiiia,, jak ich lodiowtatwa 
strumienie a poezitcięra Lsamodzieilnosci tak go 
rąsSesn, jak lawa w1 głębi i!ch ojczystej ziemi 
Gotowali bwlabym się założytó, żc niema łsland 
czyka, któryby miął p,op<;d do męczeństwa — 
o ilo irio byłby to .impoitowany.

(a d. n.),
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crytyiCżnej chwili pteyfeywa pomoc, o-bmyślana 
przez wodza n£czieilM€<z<>. Konnica podslkla nie- 
ErowiMitnym atakiieim pod Płońskiem. W  dniu 
17 siorpniai jett Sikorski wkracza do Pułtuska 
i Serc*cka; wypiGYajjąc nilciustannije. armję so- 
fródeką.

Tymczasem pod Pragą rozgyywają się walki 
i posiadanie Walrązajyy. Wieczorem dnie 14 
derpnia patrole arn ji czerwonej podchodzą 
ic-cl Pragę. Broniący tego odcinka jenerał La- 
&ak woła o pomoc, która beż nadchodzi, skwt- 
tileto czego w< jjka  jenerała Latimka utrzyma­
ły się na stanowiskach. Dnia 17 sierpnia, gdy

■ i?. ' ^ x ■ ■ " ’ ’ - - --v '
nioiwie dnie tew»gi przemieniły śnię dla nas 
w dnie tiiujmfu -

ROCZNICA ZWYCIĘSTWA NAD WTSŁĄ.
Kraków, 15 sierpnia1. 

Dzisiejszą uroczystość rocznicy zwycięstwa 
n;.U Wildą rozporsyna galmizón krakowski 
mszą potową na. błotniach. Wczoraj ju^ odegrały 
onkieistry 20 i>. p. I. p. wojsk kolej, przed głó­
wną. wartą, poczem pirzy oświetleniu pochodni 
przeszły wśród dźwięków’ marszów przez ulice 
miasta.

Dzisiaj również wypada świetni pułkowe 2 p. 
lotniczego, które połączone zotsało ze świętem

i c j w a  k E r O l i j ! %

tzy-
ąadeszła wiadomość o zwycięstwie jen. Sikor- .zwycięstwa nad bolszewikami nad Wisłą 
ikiego, 15 dywizja wyruszyła z pod Warszawy W mszy polowej wezmą udział delegacje w 
ra. Mińsk Mazowiecki pod wodzą jenerała. Ilal- stkiizh oddziałów garnizonu krakowskiego, 
iera. Po zajęciu tego miasta, północny front Po piołudn'j we wszystkich koszarach cdbę- 
yofekf iączy się ze środkowym, a losy wojny dą się pogadanki, igrzyska sportowo i zabawy
restały rozstrzygnięte na naszą korzyść. Sierp żołnierskie.

F ^ a c z a t a i k  p a ń s t w a  w  W i!n ? 9
Wilno, 15 sieqinia:

O godzinie 11 przed południem pirzybył tu 
Naczelnik państwa, wdany entuzjastycznie 
pizoz ptrbłic.jteość, bczmja' zebraną na. jego po- 
vi tanio. Poi praegłądztó wojsk* odbyła soę msza 
golowa, podiezais której wygłosił kazanie ks. bi- 
ikup Benduiakd. Następnie odbyła się uroczy­
stość wręczenia sztandaru pułkowi ułanów g ro  
izieńskifch. Po defiladzie Nao-zelnik państwa, 
Łiklamoiwany okrzykami na jego cześć, udał się 
cło katyma ofiiceirs.Idego 23 p. grodzieńskiego na 
śniadauKc. Pci3l:zas śniadania wygłc&zicno sze­
reg przemówień. Przemawiał Naczelnik pań­
stwa, podnlctząc zasługj kawalorji w wailkach 
polskich, oraz zasługi pułku ułanów grodzień­
skich w walkach O' Wilmo. Następnie NaczeCnik 
państwa udał się na wyścigi konne, a później 
na zawody piliki niożnej.

Ijane czeki na imię Rotsztata i bawił się szeroko.

- --J& r ’ V ^
jeddn pokajał haliń język, al drugi fiitjdrkę nr, 
no sio.

Pizjastąpyiliśmy natychmiast do omówienia in 
telresu. Zai pakÓj i kuchnię, tudzież za! wspólne 
używanie werandy, n,a któfej -wygrzewały się 
kundysy, zażądał gospoldialrz 160,000 marek na 
miesiąc. Odłożyliśmy sprawę na późnicij, chcie­
liśmy bowiem zapoznać sic przedtem z najbliż­
szą topograf ją. Wieża) kościoła majaczyła gdzieś

Sródiai, 16 dSipnla 1922.

świń nia targowicy krakowskiej masarzom tutej­
szym po cenach, według których masarze mogą 
ekalkuliolwaCWsprzedaż wędlin według nowi usta­
lonego conniika. W piątek odbędzie się posiedze­
nie komisji cennikowej, która r;izpa.trzy żądania 
masarzy i ustali cenv. 1

ZAKOŃCZENIE KURSÓW W OBOZACH LET­
NICH W ROZTOCE. Dnia. 18 sierpnia br. odbę­
dzie się w obozach letnich przysposobienia rezerw 

w dali, stacja kołąjoiwa — co stwierdziliśmy ' P. O. K. V w Roztoce (stacja kolej- Rytro), uro-. 
podczas podróży — oddalona była. o godzinę ' czyste zakróczcmie pierwszych kursów z następu- 
drog-i. afe na to  nie zważaliśmy. Jednakże laau JW-m programem: ćwiczenia połowę, gimnastyka, 
nie' mogliśmy się wcale dopatrzeć,’ a rzeka »y- ’giy i zabawy, pięciobój wojskowy, popisy lckko- 
ła  nitką wody, kśóra dzieciom misjscowym siu- J allefcyoane, przedstawienie. Zarząd kursów' uprasza 
żyła, do zabawęy. Na moją uwagę co do te g o . rodziców cldopców. przebywających w obozach, 
mankaniieintai oiduairł gospodarz: dyl rektorów szkól, nrofesorow i wszystkich zainte-

— Jak  to. niema lars-u? Las był. ale Ausitrjaicy resrwanych o wspołndział uroczystości. Pociągi 
cy, a potem Moskale •wyeioli1 go w pień, pozo- najdogodniejsze: osobowym wyjawi z Krakowa 
stały tylklo Jajpy drzew. Ale lais zapisany jast 22‘40 (10‘40 wioczórp pospiesznym wyjand z Ęra- 
wyraźnie w" urzędoT/ym katastrze, jako lag,. N i:- kcwn 5*20 rano. Powrót tego samego dnia; wry- 
ina, co gadać. A c,o dio rzeki, to nhacli tydko lunie jazd z obozów osobowym o godż. 22‘iO (10T0 wue- 
cieszcz. a1 rzeka zaraz się pokaże. Zresztą na chór).
wszystko jest rada. Kto się koniecznie- chce ODPUST W KAIWARJI ZEBR7YDOWSKiEJ. 

Pewmogo razu przegiął w styczniu b. r. 11 miljo- , chłodzić, t-o bieirzo do reki garnek, czerpie- wo Puszą n x i z Kalwarii: Tegoroczny odpust na
nów m-arek. W związku z tą snraiwą zestal uwię-’ćlę i połowa, się y.iało. To nawet lepsze, bo nie święto Wniebowstąpienia Matki Boskiej wykanu- 
7,:,(Kiy Olgi-ord Łatkiewicz, mżynior, były dyircikifor pociąga za- sobą :
fi-rmy budo-wy domów urzędniczyu:]!.

PU WRÓT NACZELiMhA PAŃSTWA DO WAR 
5ZAWY, kiery miał dziś nastąpić, uległ zwłoce.

UJĘCIE WARSZAWSKIEGO DEFRAU­
DANTA W KRAKOWIE.

Kraków. 15 siełrpnia',
W związku z ogromną defraudacją, dokona­

ną w Banku handlowym w Warszawie, organa 
policji krakowskinj a-resztowały onegdiaj w no­
cy w hotehu Freintiuskim Jana Rawicza Weis­
sa. Osobnik ten był wspólnikiem R o to  Rul- 
skiego. Wefcts znamy br 1 na warszaarskira bru­
ku, gdyż w iroienykTi szulernmch grał hazardo- 
wnii? w karty. Weibisa odstawiomo natychmia-st 
do Warszawy.

DO DZIŚ USTALONO 4S0 
STRAT. 

Warszawa, 15 sierpnia. (Teł.

MILJONÓW

wł.). Defrauda,1-
Dzib-ń powrotu — jak u,en: telefonują — nie jest , ja, w Banku handiow-ym wamzawskim zatacza- 
jeszcze oznaczony. Nastąpi on prawdopodobnie coraz szieauzie luęgi- Docliodzeni

ogółem w pzasie od 1 kwiotnia dio lipca h. r. 
spirŁ-eniewTkerz.on.0 480 mnj-onów Mkp. Znaczną 
część ten stmlty uda- się p o k y ć , gdyzż zabez­
pieczono ją  na lobjektacli handlowych, puzemy- 
słowych, reałńlościach i precjozateh, będących

pociąga za- sobą zazięb'lenia i nie natraża' nii,klogo je rekord, jakiegoinawet p«®ed w»jr.ą nie zapisa­
na ut.cnięeiile1. , ’ ły kroii!,ki tutejszego klaszt-c-m Bernardynów, ińu.z-

Przyjąłem z wdzięcznością i uznaniem do- bę pątników, którzy przybyli w ciągu tygodinka 
wiad-o-rności te pouczajajco wywody, jednakże odpustowego obliczają na 3 uwijemy ludzi. Jcst-t-  ̂
odpowiedziałem, że muszę się namyśleć i star cyfra wpreot za-wrotna \v pffenuku do cyfry z łat 
noiwczą odpotwiicdź przyślę z Kraktawa. Klsto- ubieglyclj,. i przedwojennych. W tym koku pnw- 
wnic. Pow-róćCłom diO- Krakowa, opatrzyłem ra- b y ły  kompanjo z całej Polski, z pod Warszawy', z 
ną na łvdcęr ai p?n z Kłamliwej Wcłi pod nu- Lubelskiego, z Pomorza■ .Widkcipokfci i Górnego 
merom 59 nifelcliaj czeka na jnnyck -naiiwmych Śląska. Natłok w pociągach był tak wioiid, że po-
lelinikóyf. H. Josse. niinno dodawania wwgcmów, poć-różni jechali jak 

śiedizic w beczka di, gdyż osobnych po-eiągćw, jak 
to bywało przed w-ojaą, kolej nic uruchomiła.
- Ilaie przed kłosztoren: praedstaiwiał się jak obo­
zowiska węJrujących ludów, pokrywając mrowiem 
ludakieac. przestrzeń kilku Idlomie-ferów k-w-adrato- 
w ych.

W ka.plic-acli klasztornycli wddnieją olbrzymie

.ve środę. ^

Zjazd starostśw
Sb®

Kcsków, 15 sierpnia.
W wykonaniu polecenia miniscrai spraw wewnę- 

tiznych odbył się wczoraj w sali Rady powiato­
wej zjazd starostów tvo,jewódizitwa krakowskiego 
pod puzcwoiiictnem wojewody dra Gałeckiego. 
W zjeździć oprócz sterostów wzięli udział przed, 
stawicielc magistratu m Kraikowa.

ma^gmesm
WYGCDNE LETNISKO.

— ODo! Znalazłam wreszcie! — 
moja żouaa. — Masz, -czytaj.

zawołała

PraodmioŁeni obrad była tgprawa wyborów do 
Sejmu i Senatu. Wojewoda, zagajając posiedzenie, 
przedstawił ogólne zasady, których starosto” ie 
winni się trzymać przy' wyborach, przyczom pod­
kreślił konieczność bez-stroimego postępowania.
. Naczelnik wydziahi Korwalikowski zdał sprawę 
z obrpd. zjazdu wojewodów w Warszawie, po­
święconego temu przedmiotowi, poezem radca- Mię- Biorę db ręld pioidiany jm dziietnnik i odczytuję 
rowiez wygłos i 1 szczegółowy fachiiwy referat. , następująlce ogłoszenib: »Pckój z kitchniią, wc- 
j I’o wyczerpaniu porządku dziennego omawiano randa, wsz,yptko od połmdniai, ai więc^ bańclzo 
słLualne sprawy z dziedziny administracji, poru- sibneczac, w1 pio-bDzu lns i rzeka,  ̂ stacją korni 
fz-ono przez dyrektora robót publicznych, nuoztl-. oddalona -o1 10 minut pieszej drlogi. kościół pod 
Tiikow -wydziałów województwa i przybyłych sta- bokietn, godzinaj jazdy kobąją ^d Krakowń, ta.-

nio do- -w-ynajętcia. 'Kłamfewfl' Wola, numer 09 
Hrzeczytawszy ogicszeniic, powiadani dó

O Ol ? A 2róllt - iŁfc-J A U
O v j d  — Ogłoszenie trochę niejaean. Nie wiadomo

Wiadomośó o v,iełlde derfaudacji W wafo-za-w- wHhtśoiwlie!, co ten pan z Ipcld mimiefrii 59 wr KLaan 
skim Banleu Kaindlowym, który jest jod-nym z naj- ii-wej Wo-li wynajmują czy tylko p-okój z kuch-, 
starszych z,kładów finansowych, wywiołata w nią i werandą, czy także lab i rzekę, stację ko- 
Warszaw.c wielką senzację. Jak d-caiod ,,Przegląd lejową i kościół.
Wieczorny** wysokość defraudacji oie została — Nie doiwiclpkuj —• przerywa żona. — Cd-
stai szych’ zaklndów finansowych, wy wołała- w. powiadaj: bi-c-rzictmy Ito, czy nite? 
jc-szc-zc ustalona, wiadomo tylko, że straty pirze-j — Ano, hic-rzmy — odpowiadam. — Ale nio 
krac.zają znacznie sumę 100 mi’jo nów. | kupijm y1 kolta w worku. Trzeba obejracć i zoa-

Dyrekcjp Banku Llaiidl-oweigo zapewnia, że, dać te wbzy&tkio wsp&ńfiakości, tanio do wyna- 
bank nie poniesie strat z powodu defraudacji,'jęcia.
gdvż na sprzeniewierzone sumy emaleziono j W niedzcclę iiojit-cłiał&m z żoną, a właściwi-?
już -odpowiednie pokrycie. Szczegóły ślećbt-wra, zawtloikiia mnilc żona. do Klamlilwiej Woli. Tod

E R O N  11£ A
Kraków-, 15 si-wpnia.

WICEPREZYDENT MIASTA dr Wielgus po­
wrócił już /. urlopu i z dniem w-czoa-ujasym objął
urzędowanie. , . . , . , , ,, .

SPRAWA MIEJSKIEJ BIBLJOTEKI PUBLICZ-' sk r ? ła c n y c h  p-rzcz pątokow.
NEJ W KRAKOWIE zwolna pesuiwa się naprzód. napywu spow.iewac aę można
Dzięki energicznym zabiegem wicepre-zydeinta Pol- iw- caień dzLiojwcgo sw 1 o.^auę. ^

ustaliło że lego. limchomieiiia bibljoteki sp/ody.iewać się moż-' Z«M «CH/ cAMG-.GJC/-c.. W caoraj wezwana u s ta liły  zc. r^ w j05iefl. bn R ^  M ^  ratunkowe na ul. G ™ i c * k ą  22,
row bibljotecznycii, jakie miasto ma do roz.norzą- S(l.zie 14-letui s uini  ̂ aw .arowka, a .-uruaniony "
dzenw a mianowicie bibljctoki z da,rv p. Heleny ^  w ee u
D ą h iW u e j ora,z bibljoteki Z zapisu p. Kownao- ^mocojozyn^Powodem
kiego, praeziuuczAino dwie salo w gmachu muzeum roi uzczęsli- » mi oso. cpca ^Ocw.erz»ono w

wła«H0Ścą W eósa i Rufelrilegou Weiss przyznał (t o c n s u o o w - ^ p.w^racń- * R&wnitó l^ o r a / 7J o w ii  koszarach
Kobi-c 
prze

“ eneia uzyskania. z/prz^dr?iębiomtw, pracz nich £  - ^ y  najracjonalniej rozwiązaną a  byt jej utrwa- ii< nvał sprzedać skó-
ZDROWOTNOsĆ W NASZEM MIEŚCIE mimio z wartości pół imljona mk., za 10.000

kilku 'wypalimy czerwonki i drltorji oraz jednego mk rmiieawż aresz.wamy mc mógł się wythumi- 
wypa-Ra: tyfusu praanistego pra^.tewia si, za- ,;zy.f.- z posmdama skory, otrzymano go w_a,rc,z- 
dowralająco. Wypadek tyfusu zacszedł yv ubiegłym

podjętych, niewątpliwych zysków.

ji?zymia

tygolniu w jednym z domów pr/y uL Domirakań 
tkioj. Zapadła na tę' chorobę pewna osoba przy­
była z kresów, a zarażoiYi przez bra-ta powracają­
cego z niewoli boiszo-wiekiej. Chora po trzech 
dniach '/.marla.

NIEUZASADNIONA DROŻYZNA CUKRU — 
Kamipanja przeciw wyzyskującym ludn-ość Krako- 
v a  hurtownikom cuka-owym,- y/idoc.zuie nie odnosi 
skutku skoro po dziś daień ceny r-ukiu w Krakowie 
przewyższają ha.rdzm.znąc-Kite ceny c-ułcru w Waa- 
fzawie. .Jest o tyle zdumiewającem, żc dotychczas 
było przeciwnie. Kraków regulował cenę cukru 
yv Wasniwic. 'Jbącnię w Wanazawie 1 Rło-gram 
grysiku kdeztujo 650 mkp., a, w Kralvoyvio 700 mik. 
W Warszawie ludność potrafiła się obrcmić prze­
ciw/ paskowi c-ikrowomu, w Krakowie pasc-k śawię- 
ci otrgje^dzięki zd-Uniiewrającej obojętności powo-

zw'ławzc®a co do osób rai,wikłanych w to sprawę, 
yą na ra-zie trzymane w tajemnicy.
„ Delraulacji dopuścił się Piotr Ridr/ki, nac-zMniJc 
v. w-kiatu zagra.rJ,cznego w Banku handlowy-n. Rul- 
Łki, który lubił bawić się. a zwłasaeza gTać w kair- 
fyra popełniał nadtećycie na tle konta Henryka Rot- 
sztata, mieszkającego stale w PUrjńu. Rntełd prz>y 
pomocy dobranych wspólników roaliuował podia-

II a i i u t i a " .

rainuęnejafii 59 prayjętoi nas zo staropolską go­
ścinnością Jedien kuiwlyp ukąsił imiic lekko w 
łydlcr, dtmgi zaś loyH.arł ńuojej &m& suknię. Go 
sp-odmrz z^ńomił cbal psy, a nais' pra^yrosił bar- 
J ło  graoozniet, niónjiiąc, że oba »piesiki« ?ą bar- 
dzioi łagodnie i1 rzucają się rylko n?. mieszczu­
chów. W pokoju przyjęła, nas pańi domu iw to­
warzystwie dwóic-h m ń ; cli synkóiw, z którycn

wołsnwch władz. Gała ta akcja cukrowa zasługuje 1
traf bardziej na napiętnewunie, żc ze źródeł fa- 
cłiowyełi doniesione, iż zapac-y culciu w cukrow­
niach &Ą olbrzymie, a- nowa kampamija cukrowa 
woboc świUncgo tegorocznego urodzaju buraków 
zapowiada s'ę jak najlepiej.

SPRAWA BRAKU WĘDLIN I TŁUSZCZÓW. 
W dni-u wczorajszym w dałazyni ciągu dawał się 
odozuwaó w Krakowie brak wędlin i wyrobów 
masarskich. Niektóro tylko masarnie były otwarte 
i rozporządzały nieznaczną ilością towaru. T*\ c-zo-
ra-j zjawili eię u w ic e p r c z y d o n ta  m. sarego masav
rze i handlarze nieroy.c.aną cJim  doiawianii u- 
gedy co do nowego c e n n ik a .  Wicepr. Sarę dopro- 
wanl/il o tyle do p o ro z u m ie n iu , że handlarze nie­
rogacizny zgodzili się na odstąpienia transportu

tac-h Sicóra oznaczona jcct literami: „Dr J. M.“.
PAPIEROSY NA łbASEK. Wczoraj posterunko­

wy doprowadził ma inspekcję policyjną 30-lctaią 
Lalę Liseinstcin, w które; posiadaniu zakwcst-jonc- 
wano 2000 sztuk papierosów „Sport11, prae-znacz.o- 
nycli na pasek.

KOMUNIKATY ! ZAWIADOMIENIA.
ZWIĄZEK OCHRONY LOKATORÓW I SUB­

LOKATORÓW na całą Rzeczpospolitą a siedzibą 
w Krakowie zatwierdz.ony został przez wojawódz- 
twio k-raJtowskic. Dnia, 10 bm. na zobraniu Związku 
dokem uno ciyWru wydziału.

WALNE ZGROMADZENIE CZERWONEGO 
KRZ-YŻA. Komitat Polskiego Czmarouego- Krzy­
ża okręgu krakowskiego zaprasza członków Pol. 
Oz. Krz. na walno zgrcanadzeirie, któro się odbę­
dzie dinia 23 sierpnia br. o g-odz. 5 po -poł. w lo­
kalach Polskiego Czerwonego Krzyza, Pędzichów 

10.
L  k r a ’M i z e  s «

WYJAZD PREZYDENTA MINISTRÓW. Z
tYarsziwy telefonują: Dr.ś wyjechał do KraLoiwa 
lircaydent ministrów Nowak. Powrót nastąpi no 
środę.

WYCIECZKA DZIENNIKARZY POLSKICH EO 
GDYNI. Czytany w „Gaizecie gdautkicj,i, żc w 
dniu 12 hm. odbyła się wycieczka dziennikarzy i 
publieystówf polskich dio Gdyni. W wyck*c/ce 
WEięło ndŁiiał do 40 osób. Port. w Ci dyni wywołał 
wielkie zainteresowanie wśród ziwiedz-ojącycn. Wy- 
cz&rpujących informacrj o znaraeniu pulu  i roz 
woju robót uelzie-lili adotiral p. Borowski i zastęp- 
c/i kicrowniiikir budony inż. Meyer. Nastcjnie sz.ct.e-

gółiofrac obejrzane statki wojenne „Piłsudskiego* 
i „Jlaiłeau11, gdzie wyjaśnień udzielali oficerowie 
marynarki z pułk p. Jta-nldewicT.em na czclc. Z 

Gdym wycieoika wyjechała motorówką „Cliar- 
lchtą“ do Soipotu, w/glo inie Gdańpka. Wieczorem 
odbyło się przyjęcie w j&nerałnym Komasairjaicde, 
przy sposo-bności którego ministCfr Pluciński wy- 
glossił obszerne expose na temat p-d-ko gdaf-skict 
Ltosunków.

DZIESIĘCIOLECIE ISTNIENIA ZWIĄZKU AD 
WOKAToW PO.LSKICIL Wo IJwcraie odbędzie 
się w duiuĄn 8 i 9 września br. u,rcfezyisty oiidińl 
dziosłęoiblatnicjo ispiic-ma^ Zwiiąizku adwokatów 
polskirb. W ciągu dzieśięaioiooia, Zwiąż,&!< w . r. 
19 hi zorganizował ł ogólny zjaćd adwuk.atów pol- 
skicli we Lwowie. Po w&juie w roku 1919 ńopro- 
wad-zll do drugiego takiego zjazdu w Warsaawiie, 
wressc.ie zMołał spełnić ryj-ważniejsze mandaty ar- 
ganiza-cyjnc tęgo zjazdu w pracdmiooie tymezeso 
w ego statutu palcstry, p-rojokt u statutu adwidkatu- 
ry p/ań&kwu połskjego (całego)- i pirojektu nowej 
organiEUicji.'wy.ględnic statutu ZwiąHui, mającego 
się rozszerzyć np. całe pańs-wio polskie. Obchód 
dizicsięeiiołctni L. iązku. jaki odbędzie się we Lwo- 
wir;, spotka »ię liicwątjiliwie z  ^orą.cem pojiarciem 
wezysuticli członków polskiej pałestry. *

BuJKA W CZYTELNI RUSKIEJ. Telefonują 
nam ze Lwowa: Wczoraj po południu na zabawie 
łanoceunej rc czytelni .rąąkiej na Lewautlów-oe, do­
kąd przjfodo także kilka rodzin polskich, powsta­
ła kłótnią, na- tle. spraw narodowościowych. W 
krakicie sporu Puaiiii pobili dotkliwie Polaków. 
Panini^cli oj-ati-zył-j pogotowie raif-iinkowe. . i 

WIELK.b KRADZIEŻ W POCIĄGU . Telefonu 
ja -luicn m Łykowa W pociągu osobowym pomię­
dzy Brodami a Kra.snem skradiziono AbraJwimowi 
Cloch-oiwi, kupcowi z. Równego, podozag «tvu to-rbe 
skórz.ainą. ktOira wfwiwałs rŚO.OOO mk., 3 weksle 
na* 6 mil jonów tnfe., złotą broanzcdetę i dokmmcnty 
osohiistio. Pouejrzainy o kradzież jest jtah^ żoł- 
niors

ŚMIERĆ LOTNIKA. „Petit Pafisien** óonosi.Ąta 
many pilot Alfrc-d cie Biszof spadł wraoraj pa P/t- 
ni&ku w Paryżu i ponicsł śnuorć. Bi&zol pocheuzd 
z po&luoj rjJz.ifiy.

WYPAUEK D-ANNUNZIA. Z Gondoino P:viera 
donoszą, żc d‘Anuunzio we icijlL swoje-j Canrgnuuio 
jiotkr.ął cię tali nii^zozęśliwie, iż odniósł poważną 
raue na głot ic.

ZGON ĆURDA NORTCLIFFA Z Londynu do- 
no-izą 14 om.: Lord Nortcliff mnarł dzLi.ij o go­
dzinie 10 rarw'.

ŁADNE HONORARIUM. „Ne-uc Frde Preese*’ 
donosi z Londynu, że pamięcniki Lloyd 6©orge*8 
zostały sprzedane właścicielom Surnday Timos i 
kilku auych |P u  ra 90.000 funtów szterlingów 
(okoilo 2 miljaruóv>-, 800 iniljmnów marclk polsSiieh).

z m a r l i .
— Józef Z a l e s k i ;  wiedluetosz Bibljoteki Os- 

soliiikioh we Lwowie, zonatl w dmi.u 8 bm. w Sta­
rym Sączu, przeżywszy lat 39.

Zmahy byl znanym pracowni,krem na -p®u 
księgtraaawstwa,. Specjalnością jego były eslibr/- 
sy j.Mskie, których był poważnym znawcą i ^ e -  
zwykłym udłośniku m Zebraną kolck-cję zniuoW, 
bibijoteczmyclu jt/łną z największycn w z-omce, 
ofiarował *ukoehanetrra przez KeOil instoutowi, 
którego był wiernym i oddanym pracowinikiam.

PROGNOZA NA WTOREK Fcg-oda zmienna, 
nieco cieplej, miejscami opady, wiatry z za che da

NA STYPENDJUM dla ucKitHWt lub uci&enio 
szkół średnich złożył p. Ludwik AkWuann 49.060 
mk. w Kuratorjnm okręgu szkotaogo w Kraitowio.

ŚLUB. W Kulach w kościele pnrafirdnym odbył 
się 8 bm, ślub" Augusta Giyehowsktago, profesora 
gimniazjaŁncgo z p. Marją Szalatkcwsilvą.

TEa TRY KRAKOWSKTF’
OPERA W TEATRZE IM. J. SŁOWACKIEGO.

W dizi&iójszem przcdstawiccńu wspanilałej onery 
„H«3ka“ wy&tąpi gości-nrnie w partj' tytułorycj p, 
J. Zaoha-ska, primadonna cpccy lwoiwskioj,. zaś 
w na.rtjii Jontlea wystąpi p. S. Diriubik, znakomity 
tenor opery poznańskiej, którego świetny głos 
znajduje ogromne uznanie. Jutro we środę prze- 
j/ięteia erpera E. DbUlbcrta „Zazwa Jo oesy ■ - w 
których wystąpi gościnnie priinadomą opery 
lwowskiej p. F. luatówna, fenoiiusiailiDia śpiwa«nzk"a 
operowa, która na poprzednim występie doznała 
tak gwącego przyjęcia.

S I ! 519 ©toeaefetuii
^ZAMARŁE OCZY'*, nurzyką Eug. D‘Albefia, »  

tekst Hansa Lwersa.

f Nie wiszystluc opery d‘Alborta zjednają mu lau- 
ry nicśmiertolnośc-i. Nie chciał niestety poprzestać 
na mmiejiizycli formacb, w raforesi* któryroh (zdobył 
sobie zasłużone uznanie, lecz, jclc wielu innyeb, 
‘zatęsknił za pcpi.łsmcścią, którą daje przedc- 
vszyst>ki3ni twórczość dfamaityozma.
' Lecz, gdy się słucha opc-r tego króla fo,rtdpjanu, 
'ludno częsta w nich poznać genjołnego odtwórcę 
i pełaego talentu kompozytora tak wielkiej Suity 
op. I, fortopjaniciwych komoertów i oryzg-imałnych 
pieśni, zapewniających mu trwało imię. Nic wła­
śnie nie razi w jego operach tak bardzo, jak brak 
-taj cwyg:jK!iności, pomijając już elekityzim i br i \ 
etylu, z którycli robiono mu caęstc za.rz-uty, o tyle 
może niesłuszne, że dałyby gię- rozciągnąć i na 
wielu innych współczesnych. A już epocjałnie „Zor 
.marle Oczy1, wystawione j/o raz pierwszy w Dro­
żnie, w roku 191C nio przyno-szą d*Albertowi żad- 
3iC'j wyjątkowej chluby i spotkały się też -p<j pre- 
mjerze drez,leństvic,j /. licznomi bordao cetreml 

krytykami muzyozneg-o śwoara niemi-ookiego, który 
praccicż stara się utrzymać kom^izjtora na jak 
.najtwyższym piedestale chwały, jako człowieka 
iwego, przez zagranicę w dziedzinie kompozycji 
draanfjtycznej niezbyt uznawanego.

Do zręcznego tekstu Ewersa. któiy materiał 
wziął od Murka Honry-ego, napisał d'Albert mu­
zykę, w- której jest wszystko, na co jest zwykle 
&iać.wytworu go, pełnego kultury i dobrego sma­
ku muzyka, proc-z jednego: szczerej, żywiołów oj iu- 
epiracji, tej iskry bożej, która niesie zachwyt i po­
dziw tłumów. ólLcziiic 1 szlachetnie instiumcmta- 
Wpnej muzyki d'Alberta sJucha się często z przy- 
jcmnością/lecz baz glębs/egn wz.ruszenia nictj'lko 
uuszy. lecz nawet i nerwów. Nie może go wywo­
łać szablonowy styl kouworsacyjny, brak jakiej­
kolwiek linji kompozycyjnej (oraz polifonicznej 
celowej budowy. W ich miejsce mamy manjorę i 
motywy o zbyt krótkim uddeehu, przyprawdone 
ba-monifiznie w spooób wcale pikantny, niewystar­
czające jednak tam. gdzie trzebaby dać szeroko

.ałirojoną muzykę opisową, charakterystyczną, 
lub wstrząsającą ncrwiami. Yv takich chwilach tech­
nika ćfAlberta- zawodzi.

Tekst bowiem ŁwcTsa, udcraa-cz.ęsto w górny ton 
i domaga się konipozytora pciry.d pizeciętną miarę 
twórców ojjer, któro po krótkiem żyoiu szybko i 
na zawsze przechodzą w krainę niepamięci. Cno 
treść opery:

Po krótkiej przygrywce ukazuje dę c-ozom wi­
dza krajobraz górski, na którego tle odgrywa się 
Rcc-na prologu, dramatyzujące /ncwią opowieść e- 
wa-ngielicjji-ą o „Dobrym Pasterzu", któremu zgi­
nęła owieczka, a który jej tek długo szukał, póki 
nie znalai! ku wielkiej radości swopj, co ukazuje 
się w epilogu. Sj inboliczne te sceny zbyt luźno są 
związane z akcją w-teśdwofo draniatu i grz.e-szą 
. sztucznością, jednym z kamlynalnych gizftchów o- 
niawiariego dzieła.

Lc-haitcróą dramatu jest urocz.a, śh pa greczynka 
Myrtokie, k«ćłv’.jąca ccłcm eerccm potwornie 
brzydkiego, garbatego i kulawego posła i ;ynisr-:ie- 
go w' Jerozolimie, Arcozjusza, dla którego jest rów­
nież przedmiotem gorącej miłości. Nieszczęsna pra­
gnęłaby tak bardzo odzyskać wzrok, utiraoony 
w (iziecińscwic. by móc liapwać się pięlroem świ:u 
ta i męża swego, którego wyobraża sobie jako' 
dorodnego mężczyznę. Daremnie jednak szzikała 
jiotajdy u najsławnii jazych lekarzy i używała le­
ków, które nie nie pomaogły. aż ją doszła wieść, 
że właśnie prtybyć ma do Jerozolimy. Juz-us z Na­
zaretu, króiy uzdrawia c-borych, ślepyeh, głuchych, 
jeśli się z wiarą Je niego zbłiżą. Zachęcona Ho wam.;; 
Marji z Magda!i idzie Myrtokie ivv &;x>tłvanie Mi­
strza, który spętania oud, przytvraeając joj vr, oczach 
tłumu moc widzenia. Słychać jednał: z za &ce.ny 
złowróżbne słowa Nazarojczyłta.; „Zaprawdę, po­
wiadam ci, nim zajdzie słońce drru dzidejszego— 
jrrzokli.iać m.nie będzi&sz1'.

Jak widzimy, temat dla muzyka pierwszorzę­
dny, wyr.iagający jednak górnogo lotu i niepospo­
litej siły, jeśli sprostać irnt potęgującemu &ię z każ­
dą chwilą nastrojov i w sercach widzów, ntóre gło­
śniej biją w oczekiwaniu podniosłej chwili wielkie, 
go misCferjum przybyciu Zba.w ici.da i spelniema się 
cudu. Niestety'. Dziwnie aiiemrózną je&t muzyką 
w tym morncaicie. Trafnym jest natomiast pomysł 
wprowadzema w chwili dokony'wanin się cudu 
Ogólnej, pyruLiktowej fermaty, przy zachiwaniu

jednogłosowero tremol i skrzypcowego. Ze •zero- swym losem sercu budzi sio tęsknota ea dawnemi
" ' ' ' ' enaoh o pkkmiośa swo*

Jsźus.i dzieje, a czego v/idz nie go małzoiuka. isie cnce wiuzieć jego brzydoty, chce 
■•y/.yskano jednak u nas togo epizodu mieć złudę jogo krasy. Zwraca swe oozy w lairozę 
w.prost napięciu. Bo słów takich użyć i zachodzą,cegto słońca, i błaga o cud ich śmierci.

~  ‘ I tym razem cud się spełnia. Palące promienie &Io-
neozno padając na otwai-tc ociz.y sprowaKiz-ają po­
wtórną śiępute. Gdy wrócił Arccizjusiz, zastał mał­
żonkę znów w dawnym etanie. Myrtokie zap-dwńąt 
go, że me widziała twarzy mordtiroy. Przez ofiarę 
fóyrtokle odzyskują więc oboje utnaoano chwilo, 
wo sz*c,zęś’cit>,: tak jak odzyaka (epilog) dobiy -pas­
terz zbłąkaną wśród gór 0'wiecrźScę, której 7. oeer- 
pi,3WoścLą sr/.ukał wśród cieniów mocy.

Wepomiraiałem już o muzyce *tsgo „opowiadania 
socnitcz-nego11... bez, entuzja/zmu. Zwracam uwagę 
na melodyjny temat bajec-złci o „biednej, mniej 
Psyc.iie11 i" Lroac, (z począ-bkiem pieuWizcgo aktu), 
który staje się „motywom pi-zcwodnim (leiitonotN'), 
przeTabianym bardzo umiejęińic i ładni-o w np.jroz- 
maitazych rotach' przez cały C®as trtvainia dra­
matu tałc w naotrojaca lirycznych, jak i draniaty- 
(Ziijroh. Nicźlo brzmią też chara!i.tcin’ftżycranK>ko- 
miczne dźwięki, malujące epizod k Ktcsifarcm. 
Wogóle można stwierdzić, żc loomjpozytor ewszęś- 
łirtrasą ma rękę w kreśleniu ©Łamów peyclucranych, 
niż w bamrieniu sytuacyj draniatycznych.' I tu i 
tam razi jednak, jak wspomniiałom, ta pusta „tea- 
iruli;ka“, nie doj uiszcza ją ca prawdiz.iw^ic^ szczerc-

macu^omego tłumu padają urywane^łowa o tom, cu szczęściom, nyśmonem w enaci 
się łam wokół Jezusa dzieje, a czegif widz nie go maLoiułau Nie chce widzieć i 
c.g.Łąda. Nic w 
o hajecznom
i.rztba dobrych aktorów, wrażliwych na larwę i 
intonację głosu, który musi brzmieć niemal t'ksta- 
ty&zmic, jeśli ma wyrataó to wielkie;wstrząśnicme, 
j.ikie mułkijo być u dz ia łem  prostaczków, patrzą­
cych np, nadziemskie zjawisko. I' nas zaś mówicno 
tym tonem, jaJi-im się ga ja  nx werandizie łcawiarui 
o upaie, lodach i t. p. lo  da się jednak naprawić.

Po bpehdcn’u się cudu wbiegł na scenę Myi 
fokle, dysząca radością, upojona ś\yóm wielkiem 
szciześciem i jak -Izieeki y/patruje się we wś?.Vst- 
ko, co ją otacza W ton iozskncc./.iuony poranek 
niedzieli palmowej. M Kr.'k'wic uwr/ano ra «tc- 
sewne yirzcrwac ciąg jednoalctiowego ditumatu i 
z.aJnseenizowaiio dirugi akt, prz^niesiiony do wńę^
Uza atrjum. 'J'u widzimy, jak ArcezjuEsz dowiaduje 
się z przeto żenieni o uzdrowieniu mrdżor.id, czując, 
że bzcaęśoie jego minie bezpowrotnie, dk oto go 
tylko zobaczy. Nadchodzi przyjaciel jeęos': setnik 
rzymski Aureljusz Gałfca, piękny mlwlzienicc, pa­
łający miłością do Myriokle, by go dtaś ipożcsuKić, 
gdyż pragnie wyjechać. Loez oto przybywa i ona.
Arc-ezjusz cofa się z,a (poninno być za: kamionną 
studnię, inaczej w Kmkoovi€)»wodc4ry3k, selsodząo 
w ten sposób z oczu Myrtokh, która -widząc tyliro 
.-łur&ijueza, uważa go za swogo niężn. Radością 
bije jej scirco na widok dorodnego inężiozyKny, po­
dziwia jego kraeę i idzie ku niemu, by rzucić się 
mu ov objęcia. Galba milczy i wtzbrania eię, wieoó- 
cu joćiudi .ulejga czarowi ubóstwianej kobiety i 
długi uściśli łączy kochających się.

Szaleje z bólu patrz.ący ma to Arcozjuaa, orałcz.y 
że sobą, lecz nie może się ps-zcowycięźyć. Wypada 
z ukrycia i róiftą Mę na Galbę i w firrji aadusza 
go. Muzyka, któia od chwili praejrzcnńa Grocayn- 
!J śpiowoła hymn radości i fizc-zęskiia milknie po 
raa drugi w tej tragicznej chwili, w której -przeia- 
źoąa Myrtcłde rz>uca za uciekającym .moadercą u- 
lywnne słowa: ,.Ztv.icrz, dziki zwierz1'! Efekt, tym 
rasem, nadzwyczajny! Wszak mówiła je — p. Ja­
worzyn >ka.

Z,n, chwilę dowiaduje się Jlyrtokle z ust swej 
niewolnicy, Arsiwm, o całoj prawdzie: żc wstrętny 
morderca jest jej mężem. I oto w płaczącem nad

go uczucia Jo głosu; ludzie me mają konturów. 
ś'&caiy zhłOToevc są bezbarwne. Często tekst ratuje 
nawet murykę, a, przeci.eż zwykłe bywa przeci­
wnie.

Wykonanie cl zjt-łró pizynosi Basacizyt masąwj 
eparze. zaś Hojważnicjsz? zadaewe przypadło 
w iiiom orkiestrze, więc pierwszej słowa uznańia 
poóć winny pod adresem jej 'lderomoika, dyr. Wał- 
idlsi-Wallewskiego, który w ciężkich kyamnkafk 
potrafił nr* takim komplecie wymusić to, co sły­
szeliśmy'. Słuchacz, musi się zdobyć occywńśeic na 
Loszkę iraag&Mkgi, !iy móc sobie nzopolnieDę su 
mę aźwiękósv, jakie dać może lylkn pel.Aa orai®- 
sfa-a ze w©zys£lacuii pitrzebuemi instrumentami

partji Myrtołdi przyszła kv pomoc twórcc/m dzieła 
Ślicrznio wyglądająca,, śpiewa ja na i grająca p. Ja 
worzyńsika zacierała skutocznia . Jiaidizwyczajną 
rz.caciroś«ią wyrazu tę sztuczność dzieła, o jakiej 
już wspomniałem, ożry'\viając jo ewem bujnem ży'- 
ciem eoenic-znem, a zapisując s;ę trwale w panńęc 
w&zystJdoh, co mieli sposoteość rzaichwy'cać się teai 
nie«wykłem zjar/tekioan. Gdybyftmy tu mit-Ji dc 
cz.yr.ionia zc zwykłą rutym.ą, nie byłobyr w tom nh 
nadżwyczajnego. Podziwiać eię jednak inusi ar 
jystkę, jeśli się ogląda jej idealną lu'oaioję bo: 
[szwów giy, y-ko rez.uiuit jedy-rńe jedymego z tyci 
tak rzadkich wypadków prawdziwego żyeaa ni 
■ocenie! Dziś już chyba wszyscy uwierzyli, żc z- bo­
żej, ja nie ludzkiej łaski, airtystlcą jedt p- Jtuwiuirzyń 
ska. Gkluj&kiwano ją też niezwykle ow-ącyjnio, jaJ 
i resztę zespołu, z którego iryrózndi Się p. Kpią 
nin, jako Areczjusz i p. Sobicrajski w partji Gal 
hv. P. Kninginin uirwalil dobre o ©obie mlinomainia 
jako wykcmawcy wyzyfekującym każdy szczegół 
gry, zawrze j/omyslowcj. p. SokćerajaKii, dobry w 
postawie i mat-ce rycera rzymsski, roznx>rzą;d,za d'03 
konałe jiosraurionym i świetnie nżywaiuym, donoś 
nymi, ozystym, mctałicznyui organom, ma przytet. 
dużo tomperamontu i intaligonieji ov grzo, ożywionej 
dobrą mimiką. P. Knkginin, w partji Arceząwsza 
utrwidi-i dobre o soliie mniemanie, jako wyikonaćv- 
cy, wjtzj-Bkującyro starannie każdy ezczegół swej 
roli, jvp. óofja JJandro\v?ka, Osmeoka, Zbigniowi- 
czówna, Mazurkiroiicz i mmi w swych drobniej­
szy eli roli ich, czasUm bardzo nic.wdzięcjznych, przy- 
rz'.yniłi się do zaintcrejiiwamig iakie opera irywo- 
kda. W "prologu Ludnie śpiewał liryczną pairfcję 
pasterza, leżącą mu doskonale w jogo ciepłym gło­
sie p. Stępniowski, lę.śJuszkiom była p. Kanio- 
równia. Jib;ł:nz'»isi.':m‘łym głaiein i zapowiadająca 
się koi-zyistnie, jako aktorka. Dobrym Żniwiarzem 
był p .. Mazurek.

lnsceniz/taja i reżyser ja dyr. Poleńskiego starań 
|e . Niepotrzebna tylko zmiana dekoracji w utwo­
rzonym drugim akcie, gdyż akcja imaei tylko na 
ciągłości i prawdcpodobkuiatwiey choćby w szcze- 

!gó!e ślepienia MjTtakli jmzoz pramionie slomeczno,
Gdy parokrotnie Jawniiij mialcui j-rzyjenkTość I który daloko korzystniej \yypadtay na wrolnej przev. 

stwucrozemua wielkiego talentu ąi. Ludwiki Ja.ivo- ‘ strzuni, .przed pałacem Arce®jutzp, jak chce tekst, 
rzyńskiej, nie jnzypusz.czałem, mimo wszystko, że i niż we wmętrzu gmachu.
w tak krótkim czasie będę musiał podnieść fakt, | ' Julian Świątek,
iż artystka ta miotraowską swoją kreacją triudiacjl



i wieczorem o godz. 8*15 Na program złożą wem tempie; atak za atp.kiem słcJ i nn bramkę W i- polczty, jaka doi maniilsto.Tcsitw.ai ay|ojny niałclchoćlzi.
"sly, tyillko dzięki obrotnie Wisły, a zwłaszcza bram-1 M s z e  śledztw);) wy kazała, że nadam cą sfingo- 
kjtirw, HaŁoaO nie zdołała osiągnąć większego wanych depesz ii- (pra, tilbi sądu av Krakowie1 
wyniku. Wisła nie ograniczała się jodynie -do o-

TEATR OFERETRa PRZY UL. RAJSKIEJ.! s trzos wic Wiednie na. drugiem miejsciu, pitzedsta;- 'oibintiieni pozwisitają jwi plonoguSnk-niiU z ociohami, 
D rś dwa ostabiue przedstawienia i pożegnalne w ia diniżytnę jednolitą., technicznie i kombinaicyjnie ■ zatnudniowimii w' szltafoiiei jeterajiiym, któro d'o- 

■ występy artystów warezawsldeh po poł. o godz.'wysoko stojącą. Zawody prowadzone były <w ży-'1 kła dnie obzmajomrinis są. z treścią codzćennej 
H'15 i wieczorem o godz. ST 5. Na program złożą 
■się tryskające biimorom operetki ,,Mąż elektrycz­
ny" i ..Piękne Krakowianki", w których artyści 
dając prawdziwy koncert z p. Bartkowską. W-oj- 
nowska- i Winias&kicwiezeoi na azełe, zbierają so­
wite oklaski. Dopełnią programu „Dirertissem-eint", 
bfdct. .^zymoinnnjrp* i popisy solowe.
- TEATR ARTYSTYCZNY W „BAGATELI".
'Dziś dwa przedstawienia: po południu po ccnaich 
4 zniżanych przegląd najlepszych i majaktiual- 
nicjszych a-trakcyj w w\ konaniu pp. KosiuSkit-j,
Walerego Jastrzębca, Michałowskiego oraiz ulu- 
bicuca publiczności krakowskiej Miirskiogo-, Oprócz 
niob wystąpi para tancerzy Flyvonne and Robert-. 
tYieczowm po raz ostatni warszawska „Trójka" 
w „Apaszu i aktorce" oraz ..Wiernym słudze" pp.
Macherscy i reżyser Kuncewicz. We środę premje- 
ra, w której wystąpi po raz piorwszy lwowska 
,Wc.- cła Czwórką ' z udziałem znakomitoj kompo- 
iy torlci p. A. Kitechmau, M. Windheima i Latajne- 
ra-Lawińskic-go.

REPERTUARY:
TEATR TM. SŁOWa CKIEGu ;

Wtorek, 15 bm.: ji Halka*.
* Środa, 18 bm »Z am arłc  oczy*.

TEATR aCFŁRA • t>PERE1hA«:
Wtorek, 15 trn. po poi.; »Mąż elektryczny* i »Pięknc 

Krakowianki*; wieczorem »Muż elektryczny* i »Pię- 
kue Krakowianki*.

TEATR *C AGATELA*.
f Wtorek. 15 bm. po poi.: »Apasz i aktorka*; wie­
czorem »Apasz i aktorka.* i sWicrny sługa*.

oroda, 16 bm.: Prcmjera. Występ iWeaołej Czwór- 
ń* zc Lwowa.

1?eatr
Mamwy sezon płynie dalej pod znakiem ka<- 

banatti i ske.tsichów. Artysrt.ycz.no-liiitonaoki ze­
spół »Nieto,petrza« war-zawettego piod kierun­
kiem p. Woidlelchowsddego, nie szczędzi zaibiiC- 
gów, aby1 stale uroizmaii<conym prograimelni ster­
roryzować ptbkczność łemkowską i d|oa:a>riczyć 
jej rozrywki na którą Kraków tylko jw, Eeaotnie 
Jetoiirn ckóRileziuościewo liczyć może. Trzeba 
przyznać, że usiłowania te odnofizą ptśuitleik. Sala 
»Ba,gateli« zapełnia: się. stale co wilel&zora, a 
grono artystóior warszawskich wkupuje silę* cio- 
lats Więcej w łaski publiczności.

Sobotnil wileczór przyniósł nowy program, w 
którym atrakcją były jednoaktówki: »Appsz 
i nikfrorkai* Friedmanna, oraz » Wierny sługa*, 
a: poza fem zupełnie nową część kabapetjoiwo- 
baletowąj, w* której wystąpił p .  Mieczysław 
Mirski, aenionyr pełcin humoru monologbłia. — 
Z wymieniótnych dwóch jedmoaktcnwek, które 
dają pole do zaijmiujaicegio poipisu wybornym ar­
tystom pp. Maloherskfen, tylko pierwsza zar-łu- 
guje na' wcieHlenie do progiamu. »Wienny słu­
ga*, to glupstewko, dla którego szkodal jakiei- 
gokolwiók aktbrskilcgo wysiłku.

brony, atakując często bramkę Wiedeńczyków, 
locz ataki jej z pokzodu nieo/lnośoi strzałów 
chwytał pewmrc bramkarz lub też załamywały się 
na linji obrony.

WYNIKI ZAWODÓW FOOTBALLOWYCH.
Lwów, 1-1 sierpnia. Dzisiejsze zawody -piłki n.oż 

noj między- Biała-Lipnik a Czarnymi jaajkoćozyly 
fię wynikiem 2 .0  (1:0) ną korzyść Czarnych.

Poznań. 13 sierpnia. Dzisiejsze zawody między 
Wartą a liudapesii Toma Club dały wynik 3 :3 
(2 .0).

Lublin, 13 sierpnia. Zawody mltędizy Gracovią a 
Wojskowym Klubem Sportowym dały wynik 6 :0 
(1:0) na korzyść CraeomM.

Morawska Ostrawa, 13 sierpnia. Zawody foot- 
ballowe między warszawską Po-ionją a Roprozeci- 
tacją Morawskiej Ostrawy claly wpii-k 2 :1 na ko­
rzyść Folonji.

Berno Morawskie, 13 sierpnia. Zawody między 
budapeszteńskim F. T. C. a morawską Slavią dały 
wj-Sjjk 4 :1 m  korzyść Slarii,

Sztokholm, 13 sierpniu. Zawody międzypaiistw 5- 
we Czec-hc-slowacja—Szwecja dałj' wyaiik 2 :0  na 
korzyść Czechosłowacji.

2 sals sąddwej

tematów ogólnych schodzi na te-ren narodowej c h . ^ s t a ^ ^ h  do U,i.utej»«>go"sadu, podej- 
Ępołczesności. Głowna połacią &wułu jest Adam T, h 0, Wymieniteteii pełnią o-bo-

f .— NOWE SZTUKI POLSKIE. Autor „Strasz­
nych dzieci" p. K. II. Rostworowski uirończył o- 
ilatoczną rc-dakcję swego mowmgo dramatu p. t. 
^Zmartwychwstanie", w którym po raz pierwszy 
z 
w
Mickiewicz, ożywiony z krakowskiogo pomnika. 
Sztuka- ukaże się jesionią, najpierw w teatrze kra- 
kowskun.
k W spuśclżnle po śp. Tadeuszu Rittmenze pozio- 
fiala wykończona- szuilca pŁ „Wrogowie bogaozyitj 
'fantazja, n-a temat ustroju ludzlao-ścd) według-re­
cepty bolszewickiej.
f Brur.o Winaw-er na-piso-ł groteskoacą komcdję pt, 
,,E. 11. Inżynier", pełną hum-o-ioi satyrę wspólcze- 
Eną.

F-opidfirny już w Krak as :e a.utor „Gzystcgo in- 
łcrcsu" i „Oczu księżniczki Fathmy" .p. Stefan 
K.eJrzyński, ukończył ii ową komcdję pycd suge­
stywnym tytułom „Zabawa w milośc". 
i W szelkie Yyirjenio-ne sztuki naibył dyrektor 
-Trzciński dla teatru micj&ldego im. 
w Krakowie ijh eczooi 1922 23.

es PRZEGLĄDU WARSZAWSKIEGO, miesięcz- 
mlca, wychodzącego w Y'ara,za.wie .pod rt-dakoją 
dra W. Eorowo-go, zeszyt czerwcowy przynosi mi- 
Etępujące artykuły:

Stanisław W inuakiowiaz: Polacy w 'Padwie. Al­
bert Diyjski. Świpdomośc i jej wantidó uagainicz- 
ne. Stanishiw- Tomkowicz: Kilka t.ŷ aów -z końca 
XIX w. Pioman Dyboski: O „Den Juianie11 Byrroma. 
•Tadeusz Iutłner: Dzwi zamknięte. I-tomanB. (7).

Kronika; Leon Ptwiftśki: Poiwieść. P, W.: liu-ch 
literacki W czasopismach. Henryk Elzenberg, Ro­
man Dyboski: Pizc-klady i studja i  lifcratur ob­
cych (Literatury wschodnio. — Liitoraitura angiel­
ska i anglo-amtrykańska). Stanisław Szuzutowski. 
Sztułvi plastyczne. LJward Wioronicoki: Z literar 
tury frpneuskiej • ,f~«-i
l — NOWE KSIĄŻK.I. f

rrr«033ilva.nus YlAlOR: W SiedmicgrodDae. Na­
kład ópólld popul. literatury. Budapeszt. Str. 28.

- Jgn. GRABOALKI. Granum saiis. Nowele. 
-Warszawa. „Książki effikówd'1.

Kraków, 15 -sierpnia.
W YW IA D O W CY  CZY W ŁAM YW ACZE.

Wcz-oru-j w sądzi)© okręgowym karnym  pod 
prz>°TvodnilotiMem sęd z in o  KLimeckkgo odbyła 
się roizprapwa j3i'zcciiw 'Woicileic.h-otwii Mastatlerzo- 
wii, rz/?7.niko’wi!. -  o-raiz Stani, btwlow-ii Drjaloo-wi, 
buichalterotwrąjoBikiużonyim c zbrodnię kradzieży 
i os.zui5ti.wai.

W edług ak tu  Obkiairż-enia, odczytanego na roz 
praiwi© ja.wtnioj, na dworcu kolejowym w K rako­
wie ajrenztezrrały vr uioc-y 4 licsiopada 1921 roku 
organa: poilfcyjtrae darócli pódlejraany-ich osobni- 
kóar, k tórzy przicd ary^wiadtoarcą policyjnym !■> 
gńtąTnloiwnli się .fate-zasarfemi d-okumcnt.a,mi na na- 
z.wioico Stanisława. Dębczyńslcicgo i StanfelłaAva 
So-łwslłskiego. Wknóitoe rozpoznano ov nikli zina- 
nyich policji: Stamiśłatwa Dyjaka i Wo-jciiicieha 

Ponietrraż znaleziono przy nich na­
rzędzia dl-i aałaimy.wania, odstawTiion.o ich przeito 
do więzi,etnlai sądu okręgoavego w Krak-owt-e.

Pl’zosłuchani przez sędziego ślodtecgo po-dali, 
żo są  w^TwiaJderwcamii sztabu jenieiraiłnCgo w 
Wavcg.aiwó2|, że od  aietrętnala 6'łużą w ćldldattb ć!e- 
feinBy nw i byli w Gdalńsku ar iważnoj mtsji1 z po- 
łeceinia, majiora- PieirzichlowskTego, a  do KraPzoara 
przybyli cellem nabycia m rzędzi do włamań, 
potrzebnych jm do słiuzbw arywiadoarczej. Sę- 
dzia. ślcdcay; clicąic sprawdzić tlumaczenfe się 
obwiimilonycb, zaairólciil się do nunietecśjloya sj«aw 
awojskoarycb av AYainazaarie z  zapytaniem, czy 
powyżsi są tam znani. W cldpoaviicdE.ii nadszedł 
do sądiu okręgowiego1 w7* Kralroiwiite dnia. 22 List,o- 
pada 1921 roku telcgralm z W arszawy na&tę.pu- 
jąicej treści:

■■»Sąd olcręgotwy kairny, Kra,kówr, Senacka. 
Uprasza się, o bczzwdoiczne zwotłnjtenie aneszto- 
awanych Dąęjakai Stan.isłaava i Mastalerzal W ójcie

iW-anych depeca u ]: 
jes t nicjąki Czarnockil, o-soibnik. piosamkitrrany 
przez policję krym inalną av Walrszawiio. Tein ar 
celu oaydobydia z aa-bazienia obwi-nilonycli, podro 
bil odezwę sztabu i pii^czątkn W końau nadoezło 
dnia1 7 stycznia 1822 roku naturalnie sfmgoara- 
w  .pismo :mi.K:tste|rstwa spraw  wojukowych z żą­
daniem wyFimzezmila 'obariniionych i z ostrą ad- 
monlilciią, wystpsowaną ar kmiunlru pastępoiwa- 
n .i sądu av K rakorde ov oebiiosieniu do areszto- 
wsjnych.

Po o-d)3zyt.asiirJ aktu ciakarżcnia1 na rozprawi© 
jaaamoj, przewodniczący zr.irządzil rozpraarę 
tajną.

Z powodi.i ta jności rozp raw y  nie m ożem j po­
dać szczegółów: jej przebi-egn,

Tryiaiina.1 waoilnił o-bu skarżonych  od wdny 
i k ary , poczom aaypu-ssczono ich n a  w olność.

Z SĄDU WOJSKOWEGO.
Wczoraj oiibyla dę v  są.Ui

ja-ciół zdębiało'. Po rpawytoanmóeniu zabrali się 
przy zaiclioorałnia wtszełkich śrc^lków ostrożno 
ścd, do zbadanie. źródflal tapcjniDiPzogo odgłocu

Sem jeszcze raz zaznaczyła się zależność raszei 
marki od waluty memieckL-.j. Guy skur.kiem kor?.j0t 
rc-go dla niej nastroju- panującego na konfercnci 
mdyńskiej. nastąpiła jej zwyżka, zaraz spadły nr

Mim:
avoj*k<'wym im -

ICW, Figln-.vj urzędnikowiprawa praemw 
wojskowemu. Ak: OAkgriunia zarzuca, obwinione­
mu. że w. pażdzicrniłru 1931, jako olicer ewiden 
oyjny przy starostwie av Chrzanowie p-zyjął od 
zgłaszających sic. dcEcrtorów Y/i.nccntcgo KosoW- 
skicgo i Jana Poznańskiego oraz Framciszika Ce­
buli, podarunki pi-eniężne. Za te łapówki nie oddał 
e^kaiiżony dezerterów w rę-ce władz.

, lYc-zorajsza rozprawa yrykazała avimę oskarżone 
go tylko, co do pobrania 2000 mk.- od Poznańskie­
go. Tiybunał skazał Figla na . 4 lata ciężkiego 
więzienia oraz utratę urzędu i rang

opryszkowi) caiłą sżkla,nkę w-tinai, a potem w^pól- F ap»er<»ŵ  przemysłowych i haudloowcl
ni© ze siwbiim pnzyjai?(lcP.cm za dbwwi go w yrzu-' 
ciii. J,e5Zr2E© na, pęiiavórz,u był© «'erdecz
ny śmiech rzczżimriicS^ka, znającegt-o się widocz­
nie na do,bra7ch dowTjpal:-li. a- gospodarz dzięko­
wał pczy dalszej pogadance SYzojemu przą7jacie- 
load za uratowanie żyicia.

Słowackiego

Z ©  s i t o p f s a
Kraków, lb darpuLa.

. PRZYJAZD DRUŻYNY SŁOWACKIEJ DO 
KRAKOM'A.

We wtorek dnia 15 bm. p.iT?yjcż<iżn do Krakowa 
Tc-prezentacyjna drużąma Słowy-tcji „Siana-" z Ko- 
szye. Koszyce mają dobrą cpin-ję w sforach spor­
towej publicizności krakowskiej, wśród której ży- 
avo utrzymuje się tradycja uiatcłiów €,naeo-v:i z 
drużyną koszycką. Poziom giy Stowaków podniósł 
się od czasu ostatnieli spotkań z Graooaią, to też 
frpotikaaue będzie miało przebieg niemniej intere­
sujący jak spotkania jioprzednio.

Z drużyną przyjeżdżają do Kra-lrcrwa avybitni 
działacze i dizieaniikarzo słowaccy, którąrch powi­
tają na dworcu reprezentanci władz, wiccprecy- 
dc-nt miast,a dr Wielgus, oraz prezes polskiego 
Związku piłki nożnej dr Cctnarowoki.

Niewątpliwie gości słowackich przyjmie na boi­
sku Ura-coYii licznie zgromadzona publiczność w 
Sposób nad-zw.yczaj serdeczny.
P HAKOAH (Wiedeń)—WISŁA 5:0 (4:0).

wiązki wywżadofwców. pirzy dlrugiai wtydziale 
satabu i nai polelcleaii© -t-eigoż avieźl-i zakWstjono- 
wmin-e iim przieiibn-iio-t.y. Sleidiztavo mileży umlorzyc;’ 
jalkio1 bceprzc^niiotlowo. — Sztef biura wywia-
dlOiwa:.Z-GgOi«.

lYobec tegioi, żc tcElcgram nie na.BUwal ża- 
drtych poidcjtrzeń co do .srre.j anbantyczno-ścit, 
arlłądzo sądowe zarządziły ovypu©zczon:A nai wiol 
ną stiopę oł)av8nionyrc,h. W łdlika godziin po1 wy'- 
pusKcz-enin o-baaiińljnją-ch na wdn-ość nadiSE,Qrdł 
dnia: 23 liiYopada 1921 r-okn do sądu driugi te­
legram tej trc-śici:

»Wym30(nit'3sii n-iie-zn-ani. żadnych p-olelceń tej 
kaitegorj-i nii© wydano, maioT Fl&raichoaY îkJ ró- 
aaąriież nŁczu-atiy. — Major Kie--zk>oavaiid«.

Okazało si!ę wdęc, że telegram j^przedn!- był 
sfingowany, zairządzcuo przeto ponowm© ais- 
sztewainie Daęjnka i- Mastalerza.

W trzy- dni1 późnSoj nadęzedł do sądu nowy to 
Łagrom z ‘W.-trszaaay tej tńeśioi:

»Kk«fc| avy-wi«dow'&ze, «ztab jeneraiłny. W ślad 
depeszy ILutegszoj z dnia 22 listotm-da 1921 roku 
m 1 pirsroo sądu aw sprawie Dyjaka i Maótalorza1 
komumktu/jei się, że telklowai została wysiana 
ornyłkoavo- bez diokiltadniego: zbadamiią i avskutck 
tego, ż© -w piśtmte sądu myłnilo wymieaniono na- 
ziwiskio n-icistTńi3ją,oe-go mąjiOiiti1 Piciiachciawskie- 
go zamiusit Kiteazkoiwtddiogo, na: kfótogo oskar- 
żotró się powrołują, oddział II. B. W. w Wańsza - 
wfe aYyslail dnia 21 listopada 1921 roku depe­
szę o zwiotniiieiniłe aneszticiwamycli i1 takow/a piezo- 
staj© mia|ro|dia(jna, B©i>oBzę z dnia 22 listopada 
1921 roku anuluje się. Szef biura1 wywiadoaY - 
czcgoi*.

Wobe© powyżBżcgo stanu rzcc-zy, gdyr,okazai- 
l:o- eię wrątplimiean, które depesze sń aratp£lty:..z.ne 
Ziwrócił się s-ędzia śledczy d. 23 listopada- 1921 
roku do mir.ijsitra antójjiny z zapadaniem, . która 
z depesz, jest autentyczną oraz ci- przeprowadze­
ni© dochodzeń, ociejn ayykryeia' autora sfilngo- 
watnyeb. depefeg. YV odpowiedzi nadeszło d-nia 13 
grudnia 1921 toku pism© do sądu w Krakowie, 
zaoiuatrzan© p© lewnj stronie u góry piechotą 
sztabu jen-erabrego i z podoisem. szefa sztabu 
Sikorski'ćg'0, a stw’ierdzające, że obwinieni peł­
nią obóiwdązki avyavia,dowrcóav. Pismo kończy się 
prośbą o natychmiastowe uwolnienie, ańcszto- 
w-ntnycir i i.mioiraeni© toczącego, się śledztwa. 
Ponieavaż śledztwo nie wykazało, abv zakwe- 
stiionoayane pirzy obyrini-onych niarzędzm po- 
ehoolziły z loajJż.icży, przeto zanilocnano tloc7.i7- 
ccg'oi się śledztrya. i- unia 16 grudnia 1921 toku 
avypuszjcz.oiruo o-baainionycli po raz d)r,ug; na avok 
ność.

Tymczasem ay trzy dni potem nadeszło do 
sądu yv Krakowie nowo pismo z ministterstwn 
spraw wojskowych, oświadczając©, żc Masta- 
lerz i Pyjak nie są wydziaiown wyw-iadowcze- 
mu znani-, że oficera o nożwiskn PLcirzchowski 
w' w ytlz.ia.le TI. ni© ma., że jest to prezkręcone 
nazawisko- KieszkowTski(eg'o, że jedynie depesza 
z dnia 22vlistoyada 1921 roku jest autentyczną, 
za|ś pozostał© są falsj fiikatalmi i świadiczą o tenC 
że jioza aresztowana mi j<r&t jeszcze osoba trz.e-

Londyn, 14 sienipnia. (PAT). Daisaejsza kon­
ferencja1 minl^teć-w ejłja.ncki-ch. która rozponzę- 
la się o godzinie 11, .skończyła się o gcdżmic 
t.rząr kradrslasię na drugą. Ze strony rieinfo-rmo- 
aa-anej donoszą, żc nie je s t pewneni, czy konfe­
rencja  została  zerw aną, czy też  nie. Gabinet 
angielski zbkńai eaę dzisiaj po południu na na- 
rady.

L ondyn, 14 e-impniu. (PAT). B,ze.cziOEna,wcjf 
fioanr-o-wi omawiali1 sprów-ę nrztędów ko!mpiens.v 
eyjayc-h. PotiOEundrnio s,ię co do togov ąĘy zażą­
dać od Nii?JQiilc(3 uiszczenia w dniu 15 p^rpwia 
raty av wyrsokości dw a i pól m iljona funtóav 
czterlingów .

L ondyn, 14 sieirpuia. (rAT). W o sasfo nrund 
Pcdncawgo z zaBttępca.mi Belgii i W Pch przaęję- 
tio- podobno prr-jekt pożyczki m iędzynarodow ej 
na cele odszkodow ań, uzależniony md ofińlno- 
go uregulcwanik; długów miodzykocJ-icyjnycb. 
Poza tam mierno odroczyć na dw a m iesiące roz­
w iązanie sprawy odszkodow ań, poczerń ustano- 
wiiionoby w arunki n?oratorjum , oraz wysokość 
ayypłait niemiecldich av gotówce.

Wedla innej propozycji, mianóby udzielić 
krótkiego mloratcrjum przy róaynciczesinaun sin- 
kwieistrzie na, cla‘ -i Iprzy pobieraniu ?G pirooer.it. od 
eksportu. — Sprzymierzeni rozwiązaliby potem 
sprawę wypłat w gotówce, kwestię uruichnłmie- 
ń-iia długów j  kaa^estię długów międzyisiopiiszn!- 
czych.

TRUDNOŚĆ POROZUMIENIA SIĘ  CO DO 
MOSATORJUM.

L ondyn, 14 sierpnia. (PAT). Na posiedzeniu 
ministrów IddzfieyflJiych i ministrów' froanisów 
przy jęto  wni-Ysck, : od racza jący  n a rad ę  nad 
kw esfją  m orato rjum  1 uchw alono arezn/ać Niem 
cy, by iaiacily w ypła ty  dnia 1 5  sierpnia b. r. Za 
dava do 4rśei3h miesięcy mają być podjęte obra 
dy  w spraw ie m oratorium .

L ondyn , 14 śforpnffl. (PA T). Dziś ramio- odby­
ły się avf-|pólni& naray Lloyd Ge-orgie1©, Piciinbare- 

Tlicuniii.saąiSza.nioeiiu i Haysrh5 w sprawie 
powKięćia. w spólnej uchw ały , dioitycząieicj mora- 
to.rjum. Celu tego nie osiągnięto . • Delegaci roz- 
tćaii' fię, oświiiidczaóąCr że nam3’-ślą się jeszcze 
•nad, tą sizaiuaą, Icicb nie w yznaczono term inu 
now ego spo tkan ia . Obaoni»>- zdaj © się być pro* 
wie ]'K3avneim, żfi uczestn icy  konferencji roz ja­
dą  eie, n ie powziąw-szy uchw ały  w spólnej w 
spmwie. m oratorium .

L ondyn, 14 sierpnia. (PAT). Prezydent Poiin- 
cato po.uozium-:?j{ się z p- Duboi&eim co do ewen­
tualnych urządzeń  kom isji rep aracy jn e j w w y ­
padku, jotisK rządy p&rótw sprząunierzonych nic 
będą av stania zak)omuiiiikoavaniia. rządeavi Rze­
szy pi"zi?d t,citmin.©m 15 «’inrpn.ia b. r. decyzji, do 
tyczącej morutrluum. Wydaj© się beosipaTneną-' 
że rv razie braku odj^-wied-zi av dniu 15 sierpnia 
b. r., ayszelkte zastrzeżenia, dotycząfc© pirnw 
sprzy-iiniieirzlofiijnlh, pozostaną w mocy. ;

śm iechu. I  aaykazało sile, ż< ]X;d łóżkiknr leżał naszych giełdach "kursy 'Walut otereb. 
z rsowylayieii-ein batnda-to., k tó iy  n a 's k u te k 1 doaa_ci-1 J *  uti-zyroal się i w dfeu y-czorajszym. Y 
ró w  obydw óch przyjacEÓł ni© móffł, ja k  p o te m 1 „ y^?m ti^W kaTOwyeh !“ “* *  moraiiejsza
•* >  k  * »  P « « :  t y - *  W  «1
avą duchu smiephu. Cały epizod zakończył się ; pola«y szacowano niżej o 150 punktów funty szter
t-em, że ©oóamju.y*1 phoiboaccz n a la ł skitjszonemju , JinF* D 400.

I V,- azifle . . . _______ ________ ____ _ ,
1-uch d?Jcico żfWizy. W obroty weWła Y.-iękWW iloW 
gatunków po musie przeważnie mocno zwYżkowym 
W większeir zai-oteTOSo-włuiiu »Zielen;ewski'*. >F,iro 
wozy-;, »Trzebinia - żelazo*. ^Siersza*, »Te.p&se« 
»T zeoinia - mydło*. j-SI:odorów*.
. Z akcyj bankowych kupowano »Spófki Zarobkowe* 
po 2100, papiery pn>:entes,-e b--z luchu.
C eauta Kursowa g t e - t d y  K ; s K a w s k i e j  

z dnia 14 iafcsgiia 1922
ofiar. i.(d.

Papiery państwowe:
4% poż. premj. (miljonówka) 1550'— 1C50-

Akcje banliowe tor,dl. i przertu 
łhilski t.łus Lr ?nivs(,,«y ;

dwieście la t, c-d c-zteu, w którym uwędosrainie ob [ P o w B e o h r ^ Ś k
ją.1 pierwszy brytyjski p-rczydent miii-^tróay. ; -\kc. Baidt Zw-'.;zkowy

rlnglja nie posiadała t«rk avielu pn-emjerów, jak j Bank Komercja! iy
mógłby łatwo przypuszczać czatoln-ik polski Od - t Łn?c Ziensja d:a Kresów, Łańcut 

i i - ' ,  , , • r  ■ , - -Bank Mawpoiskii oku jUflgnsył© i,’n zt,iledwio traydziostu azesciu.1 Bank Hipoteczny
Szczupła ta, ryfra saima za siebie móavi, żc każdy | Bank Kredytowy w Warszawie 
z nich musiał z koadec-znaści -poz-ostawić trwa1 o 1 IJ,al,k Związku &półek zarobk.

1 Transakcja

R a s s i i a i t o ś e l
ANGIELSCY PREZYDENCI MINISTRÓW. An-

glja święci osobliwą rocznice. Mija- mianowkio 701*—'
650‘̂ . 
400‘— 
7 0 0 -  
450‘— 
700‘— 
725'— 
W —

ślady_ w Irstorji Anglji. Premjftr angmlsk w  handlowe
przeciętcie szesc lat czasu na po^.zaDiie wseyst- * 
kićn swych zalet.

Sze-rcg premjcrów angiebddcb zaczyna się od
sir Roberta Waipolc, dla ktorego urząd premj&rcay- '■** olsla Glob

Transakcja ’ 
Handlowa Spółka akcyjna »Impe.\* 
»Pharma« (Mag. B. Jawmrnickr)

feki zoshtl stworzony. Początkowo godność tę na 
zwano z francuskiego „premjer ministrów", a na­
stępnie już tylko w skróceniu „prcnijcr1.

CONAN DOYLE O NIEUCZCIWYCH ME- 
DJACH. Głośny autor popularaj-eh sensaicąrjnych 
powiośei z dziedziną luyroi-iialistyki, si-r Arnrr Co- 
nan Doylo, sięga obecnie y>o tematy do swych 
utwOTOw d-o spirj tyzuui, któremu oddaje się z za­
pałem od la-t kilku, zwłaszcza zaś od śmierci uko­
chanego syna.

Oboonie pcrwrócił Conan Doyle z titzymiesięe.z- 
noj podróży p- Ameryce, gd-zie a\-ygla,szał od-czy-iąr 
o spkytyśmie i urzą.lizał seanse s-pirau-ystycane.

800‘—
600‘—
350‘—
650‘—
400‘—
6o0‘— 
vgń‘—
715. u—

3000*— 3200‘— 20u0‘— 22o0‘- - 
21. '0‘-  

70C‘— 7:5‘— 
710*—  TAO1— 
175‘— 225‘— 

370(1— 3fo)‘-  
550 — 650*— 

600‘— 
250'— 3ó0‘-  

6600‘— 7000‘-  
6<30<v_ 7000‘— 
13501— U’j0‘-

Pyta-ny przez dziennikarzy angiolsici-sh, Conan
Doyle stwierdził w niejoduatm wypadlcu złą. orraire _  „  , Transat• , ... . .  J . . . : i »Tepegc* Iow. dla przeds. goni.
1 oszustwa niedjnw 1 ze naogoł postom uozra-wosci f Traiisakcj •

STRACENIE KC-MUNiSTY NA ŁOTWIE. 
Ryga, 14 sitipnia. (PA.T). W tych. clnibcli wy. 

k-dnein© wyrok śmierci na- tororyście komuni­
ś c i  Up-man piurynlo.

1245 3'gdeinsśt! psiłf̂ zne :
O DANE, DOTYCZĄCE ROSJI. Praowodinśoząey 

Rady Ligi łSbwoidćłJf aaystotroayał do rząńóav pańirtw 
będących ozlonkcioi Ligi okólnik, w któiym awua- 
ca się z p-rnśbą, -aby narody te przesłały do sdtre- 
tarjaił-u L;gi w-śzeliae posiadane przez nio daty. 
lotvc/ące Rosji.

STREFA NEUTRALNA NA LINJI CZATAL- 
DZY. Z Aten douotzą, że na linji Czatalaży utwo­
rzona została strefa’ neutralna. :
gjPjjgjg^gia^gtgBjjBBjg ag jn g ^ ^  n a w aa- »aasKims»B»
o.
.Bandyta dowoipem
^Kunjicr Poz-n.« donosi: Peaviietn,, zna-ny z© say-o 

Tc-h doweipów, adwrojrat poznański, |p.
Z. 
la
e

Kazim ierz
odwiedził onegdaj pod Giifeznesn przyijaeier 
sayte-j-egto, ks. probcs-zcza KI. Ponieważ wie-

niedjów i że naogół poziom uczr-i-wości | 
m-edjów amerykańskich jest o wicie niższy od po- Polska Naita 
ziom-u medjów. z któremi od.byv.ia! seanse w AngłjL 

Dodał zaś, że poznał w Arowyoe kilka mediów 
nic»łą-ch:tn'j siły, między te-imi uważa rsi<jaiką. pan­
nę Bessiinet za najsilniejsze medjum na ŚAvie<łe, 
jt-ilitolwie-k jest jeszcze bar-dizo młoda.

JEDYNY YV SWOIM RODZAJU ZBIÓR MAREK 
POCZTOWYCH. Na międzaamrod-awą, aaystaayę ma- 
1 ek poozt'0'wych, k tó ra  ma być otw arta av ipażdzior- 
niku w Berlinie, zftfaiy z-bieracz anardk pociztoiwych 
A-lfons bar. Rotszyid, obiecał nadesłać zbiór jedy­
ny aV sowo-im rodzaju.

Jest to zamknięta, w so-bio kolekcja wyłąc-ztriio 
ri^arck po-cffltowych byłego królestwa Sąncylji, ao- 
tyeliczas joazcze nigyizie oue wyistawmaia.

IColokcja ta zawiera okazy -ze wszyiutkich płyt 
dnikowaną ca tych marek, art.zyst-łde odmiany ry- 
sunkow i barw, wywołane parzca rozmiał-tość .papie- 
ra, gmny i tłu.stości drukarskiej; aałej okazy 
mpjrek nadrokoT/anyeh z obu stron lub laawięirają- 
cyoh błędy druka-rakie — ws,zą'slko we -wspania­
łych, używaną-ch i nieużą-wanych egizeanpil>airzadi 
pojcdą-nozych, w bloczkach po cz-terą7, w całyrch 
S e re g g Ł , a wśtwei av ca ljch  arkuszach.

ZUor ton jest bc-zcemny.

Ira-rsakcia
żegluga Polska 
Zieleniewski

Transakcja 
YYarsz. Ska ak^. bud. jiarow.

- Ti :ns;rkcja -1^00“— 1450:—
H Cegielski, fabr. maszyn Poznań 4400“— 4SOO*_

Transakcja 4700‘— 4-3001— 
>Potęga« Tow. poi. fabr. huty żel. 28000*— 31000*—
j-Trzebmia* fabr. masz. i naiz. roln. 1600*— 1000*—

Transakcja 1650*— 1800*— 
Zalclady amun. »Pocisk* 750*— S50‘—

Transakcja. 800*—
cAutomo+or* fabryka eamorhodow Ł 1000*—
Pzbr. Portland Cementu Szczakowa 200011*— 22000*—

OlOf)1— 6500‘— 
6150‘— -6450‘-  
7500*— 7800*- 

7600*— 
5000*— 5400‘— 
5100*— 5300*—

* Górka* fabryka cementu 

Siorszeńskio zakł. górn.
Transakcja

Transakcja

Transakcja 
»Pezet* Pcwsz. zakłady Sud.
Fabr. przotw. tłuszcz w Trzebini

Transakcja 
»Frakus* Zjed. fabr. przetw. in  sk. 
Fabr. i raf. culrru w Cboodrowc

Transakcja 
Ska akc. elektr. w Sierszy 

Waluły i dewizy:
Kup sprt

210 0 - ? 200‘—  
2 xió‘—

850‘— 9f- P— 
3500*— 3700*— 

3650*— 
2300‘— 2400*— 
410U*— 4400*— 
4200*— 4250*— 
1100*— 1200*—

etekł: J

KĄCIK HUMORYSTYCZNY.
— Kwapisz ew.-ki — pyta naiuozycicl uczida — 

jak się im y w ą torma małżeństwu, k tóra polega 
na tem, żs jeden nięzc.zyzna ma jedną kobietę?

Uczeń nie wie i milczy.
— No, nie wiesz? Mono... mono...
— Monotonia, panie profesorze.

: ’ fKurjer Inform.).
# * r *

A.: — A lobie co ov oko?
B.: — Uderayłtm się! Boli mnie tak, że nie mo­

gę patracć!
A.: — - Więc dlaczego nie idziesz d o . lekarza?
B., — Do lekarza?... Mój drogi, z okiom trzeba 

być ostrożnym!...

Di*at ekonomiczny
* URZĄD MIAR I WAG V/ WILNIE. W n»j-

Miżstzyru etosie ma być utw«we«y av \VTilnie Okrę­
gowy Urząd miar i w-ag, który według projektu 
obejmować będzie północną część RzocEwpespo- 
litcj. Na obszarze tym znajdicawałyby &tę lokalne 
urzędy miar i wag w Grodnie, Bitześciu, Pińsku i 
Braslpwiu. 'Doej zja ostateczna -w tej sprawie zar 
yaduic w clmacn najBliższą^h.

*' TRA.NZV'T FRZEZ LI1W Ę. Zwiąizek liurtow- 
ińków i eksporterów7 w Kłę-jpedzie zamierza inter- 
w€4ijiO'wać w sprawie ostatnich zaa7ądizeń litear- 
sl.iego ministerstwa praainyfelu i handlu, zmierza­
jących do utrudnienia handlu Kłajawdy z Rosją. 
Li-twa, wyzyskując Bwoje położenie toEizytw-we, 
bSmoB ogromne orń.aty przmwieołwe, np. za cu­
kier ostatnio pobi€i-ano. jost oplata wynosząca 23 % 
jego wartości. Taki stan rzeerzy aypłąmął bartlzo 
śifcae na zaostrzenie antagonizmu między Kłajpe­
dą a  Litwą.

'* BEZROBOTNYCH W ANGLJI w końcu lipca, 
podbtg „Tteuteclic Al!g. Ztg.‘‘ było 1,362.300, pod­
czas gdy w Niemozeoh zaledwśb 19.200. Jeszcze 
jeden dowód avięcej, jak pro&p&ruje, wbrew o- 
świadozeniotn polityków7 niemieckich, życio gospo. 
darc-ze Niemiec.

Niedzickie zn.v „Ją. fociljallawo pomiędzy W isłą cia'. która ittttejrmluje z nipni stylcgność i plottrofi 
a • .edeńaką Hauoah zakuńczyły eię przegraną' paraliżować intenyiemcją. .
.—£ l  Z  s/0li!lllti:u ^ :0- Hakoah, która stoi av rai- Po tem  a',yjaśnteniu bydio rzeczą niiezUtą, że

Z TARGOWICY KRAKOWSKIEJ. Za chi? bd 
5—11 bm. epędzoaio buhaj! 112, krów 465, wołów 
50, jałówek 3.35, cieląt 569, owiec 5, nierogacizny 
811, razem 2377 zwicn/ąt. Piacomo za ceaiar me^ 
łwczny żywOj wagi: buhaje od 33.000—ćiO.OOO mk. 
woły7 od 37.500—Ó6.20U mk.; krowy od 20.900— 
58.800 mk.: jj‘dor>vnik o«l 29.000—49.500 mk.; cP- 
lęt.a od 3S.000—Go.OOt) mk.; nierogacizną od 
70.000—S6.00U mk.; bitej wagi nierogaciznę od 
100.00C—130.100 mli. Ze spędzonych na targ 
zam-rząt sprzedano: na konsumeję miejscową 1303 
sztuk; na konsumeję innych gmin kraju 1071 sztuk.

czói- był praodliczipy, udał eię. gospioóarz z© s:wo 
ńn gośniiem zoaniast cło jadalna na oyieczeirzę, 
do pokoju sypialmego, z którego o|tavarta S i  
ścieżaj weranda roztaczała przepyeszny widok. 
ua> park w powodzi światła ayschedzącego księ­
życa. Nai t o  trak1 romantycznego nastroju dovaj 
starsi p.rzyjaKiiełe cofnęli się myślą wsteotz wr one 
laita uilodzlańcce. k ;edy »to byavało«... Adept 

j Temidy slmł dowcipami, a proboszcz trząsł się
piprostu ze ś tfeotótt. NagSte, kiedy kaskady z GIELDY k r a k o w s k i e j  Ruch zwyżkowy, pa- 

[ smilechu jK-zyjcaicl), y, usłj7SzanOi, jak  gdyoy ©cno (nujacy od szeregu dm na rynku dewizowym, zała- 
kouiwulsyiny chlcholt z  pod łóżka, Dayóch pvzy- ruał sir; V  ostatnim dniu ubiegłego tygodnia, przy-

W i a d o m o ś c i  n i e ł d o w s

Polary St„ Zjed. 
Dolary kanrd. 
F-aukl frano.

Franld belgijskie 
Franki szw-ajc. 
i'truty szted.
Marki niendeokie

Korony ausir.

Korony czeskie

Korony węgierskie

6P00‘_  7100*— 
CitOO*—  7000*— 

545— 565*— 
Transakcja 

520*— 540*— 
1300*— 1400*—

69001— 7100*— 
6800 — 7000*— 

550*— 570*— 
565*— 

520*— 5:*0‘— 
1300*—< 1400*—

SOWO*— 31600*— 30GCO*— 31600*-

llorony duńskie 
Lei rurp mskie 
I iry włoskie 
Floreny liolrnd.

8*75 9*50
U50 8-95
0*12 7 6*14 

0 ‘ Ł B tf 
180*— 186*— 
m ‘— 175'-: 

o‘—
Transaitcja 5*25 5

1400— 1500'— 1400*-- 1500*-

8*5!) W—
Transakcja 

0*4*3 0*15
Transakcja 

175* - 1 S5‘— 
Transakcja 

5*— 5*75

45*— 55*— 50’— 60*—
2!!3‘— 310*— son— 315*—

2G00‘— 28̂ 0*— 2ŚCh)*— 2.v >0‘—
GIEŁDA PRASKA. (14 sieiąmia). Berlin 4*~0, War­

szawa 0 47—0*57, maika niemiecKa 4*80, marka pol­
ska 0 47—0*57.

Dina. 11 sierpnia notowano dolary 39‘Go——40.
Gł ,LLA SZWA JCARSKA. (14 sieitońia). Berlin

0*70, Helaradja 20-925. isuwy Yotk 5£5‘50, Londyfi 
2345, Paryż 42*60. Mediolan 24*20. Kopenhaga 1 i 3. 
Sztokholm 138 Chrystjanja 00*75, Madryt 81‘6Ó, Bu©' 
nos Air©3 191*50, Praga 13*35, Budapeszt 0*37>i. Za­
grzeb P57H, Sotja 320, Warszawa 007k ,  Wiedeń 
C‘01, austr. korona ,-templowana 0‘0lK .

CZARNA GIEŁDA W WARSZAWIE. Tondm  
cja m'ocn:t Dolary 7060, marki nieimlockie tysiącz- 
>.i 9*20, sctld 9'40, franki francuskie 575, funly
szter], 31.200, korony czeskie 175, korony austr.
0*18. ruble złote 341.00C mk.

CZARNA GIEŁDA WE LWOWIE. Dolary amer, 
6700—6750, marki niemieckie 10.U0G—10.100, kó< 
rony czerkic 170— ISO, IromiL1 franeuekie 570—7S0, 
fraoiń szwajcarskie 12.500—13.000 mk.

Oópowiednaln? rdabborr 

MI C H A Ł  K O N O P f t f S K L

N f i d e s ł a s e .
Artykuły w tym dziale rfe  pochodzą od  Redakcji

N Ł ^ A N  K I I P Ł I E 1
łat 80, emerytowany, starszy rewident P. K. P.

i uczestnik z roku 18G3, 
umarł daia 13 sierPDia 1922 r., po długich 

a dolegliwych cierpieniach.
Pogrzeb odbędzie się dnia 15 sierpnia o go­
dzinie 4 po południu z aomu praedpogrzebo- 

wego na cmentarzu izraelickim,
W smutku pogrążona

R o d z i n a .

J L d € 3 2  2L J S L 3Ld
5Z£Ł5?S>i3 « io  ofoj^cisa.

Nadaje się na biura bankowe, przemyssowc i handlowi 
iub na lunę wielkie przedsiębiorstwo. Wolnej- przestrzeni 
180 metrów kw. frc.itn oraz ubikacje tylro.

WładontośiJ: rUciecha“, Irratów, ul. ttarowiśina 1? 
od godziny 10—12 przed południem. 3997 1 2

17 ZalsiaslEfe teehm ęssso  - śeE tystycŁ aysa

S f f k & a l a  Ś I i w i i s M @ § o
K ra b ó w  i 'tn r_ a a n k a  3
test do obsadzenia od 1 w rześn:a b. r. posada

tf stells®. «»1 a
Zgloszr-ma od dnia 29 go sierpniu 1922 roku

ż u ż l e  'wm m M &m
a>arbi „GWEASE*A“ najiepszrj jakuicl
N A T ¥ C a M I 4 § T O W A  B O  S T A  W  A

WE30naraŚ i częściowo wmrost ze składu 
0 0 5 3  ISAN»34»%Y«-K»«fiISOW-Y _

M .  H © F F W A M K  - —  K R A K Ó W
u LIcł  E ti*asi:e» -» k ie g o  L . &. 3.

b Q>3ic%Gcny m m i m
w najlepszym g a tu n k u  
5 m o d n y c h  kolorach, 

noleca najtanioi

[ r s ^ l c a ^ O F i l c s s t . T . i c a z y  

■K2»apJ kłS hh-. ś w . JŁkslsist 0 .

Ełraszc-wsitiego

w i i s n a  pracoiynia 
ręli ay/^szek 
skórkowych.

996
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Mi 184 K o  vrA  P .E F O E J A , SróaL ' ib  Sierpnia 1 9 2 %

to s i lK  turuslycnę po Mealer
R o z k ła d  J a z d y  h o ls i  ż e la z n y c h  z  S ir a t o w a .

Z dworca gtównjgo odchodzą: o g. 1*‘.8 posp. do Lwowa; o g. 5’20 
posp. do Krynicy i N. Zagórza przez Tarnów; o g. 5'40 poap. do Zako­
panego i RaOki; o g. 6*0’l  osob. do Niepołomic; 7*00 posp. qo Lwowa; 
o g 7'55 osob. do Lwowa; o g. 7'25 p^sp. do Zakopanego; o g. 8-10 
93ob. do Bochni; o godz. 8'40 osob. do Wieiiczni; o go-iz. 10*25 osob. 
io Lwowa; o g. 3100 osob. do Krynicy przez Tarnów; o g. 13* i5 osoo. 
do Z [.kopa cego i Nowego Sącza przez Suchą; o g. 14*00 osob. d> Wie­
liczki i Oświęcimia przez Skawinę; o g. 14*20 osob. do Kocmyrzowa; 
o g. 14*35 osob. do Stanisławowa i Lwowa przez Stróże i Sambor; 
o g. 14’15 osob. do Niepołomic, o g. 18*20 osob. do Loolina przez Roz­
wadów: o g- 19*25 osob. dc Lwowa; o g. 19 35 osob- do Tarnowa; 
o g. 20*S0 osob. dc Wieliczki; o g. 20 o0 o-ub. do Lwowa; o g. 29*40 
osob. do Krynicy i Orłowa przez Tarnów, do Stanis‘awowa przez Stróże, 
Stryj; u g. ‘23*30 osob. do Lwowa; o g. 23*45 Oiob. do Zakopanego przez 
Suchą; do Stanisławowa przez S*jhą, Strvj.

Z dworca głównego oiehcdzą: o g. 0'35 po3p. >.o Warszawy; 
» g. T O posp. do Piotrowic (Wiednia, Pragi); o g. 8*55 osoo. do Pio­
trowic; o g. 7*15 csob. do Piotrowic i Katowic; o g. 10:25 osob. do 
Żywca przez Lziodzice; o g. 3414 osob. do Piotrowic; o g. 17*10 csob. 
do Cieszyna i Żywoa przez Dziedzice; o.g. 17*40 posp. do Gdańska przez 
Katowice, Poznań; o g. 19 40 osob. do Żywca przez D zie .rce; o g. 20*05 
posp. do Poznania przez Katowice; o g. 28*45 pess. do Warszawy.

Z nowego dworca osobowego „zicbodniego“ odchodzą: o g 8'00 
posp. do Warszawy; o g. 10*00 ^sob. do Warszawy; o g. 13'20 osob. do 
Trzebini; o g. 37 50 osob. do Warszawy przez Dębin i do Katowic; 
o g. 19-30 osob. do W arszawy; o g. 22-25 posp. do Warszawy przez 
Dęblin; o g. 22*55 osob. do Lodzi; o g. 23-15 osod. do Dziedzic,

Wiafiss:
f ilc lew H ztw O  ul. Basztowa L. 26, tel. 1141; godz. przyjęć: 

wojewoda od 11—1. godz. nr.-ęd.: od 8—3, dla stron od 10—1. S tk- 
rrskw o k ra e o y & k ie , ul. Starowiślna L. *3, tel. 3554; godziny przy­
jęć: starosta od 11—I. godz. nrzęd.: ud 8—3, dla btron od 10—1. 
tó& ęjistrft, plac W W. Świętych L. 3, teł. 46, godz. przyjęć w prezy- 
ijiun miasta: o 1 12—2 z wyjątkiem niedziel i świąt; godziny nrzedowe 
»d 8—2. O yrekcja k o le i p ań s tw o w y ch , plac Matejki L. 1-?, telefon 
B458; godj-ny przyjęć: prezes dyrekcji od LI—i, godz. nrzęd.: od 8—3 
c wyjątki m niedziel i świąt. Ei J*3H !’a p o lic ji, ni. Krupnicza L 34. 
telefon 458; godziny urzędowe: od 8—3.

W ^ w e l  i  m u ze te :
Z am ek  k ró fc w fk i na Wawoiu zwiedzać można od godziny 

9 do zmroku. Wstęp do Zamku 50 mkp. (Zarząd Zamku królewskiego 
tel. 1262). K izzeułn  n a ro d o w o , Sukiennice, cel. 168, otw. codziennie 
od 10 — 2, wstęp 50 mkp. M uzeum  ^Ł apskich , ul. Wolska L. 10, 
!&L- 519; otwarte w niedziele i środy od 10—2 wstęp 50 mkp. Dom 
i saaZŁiiłM J. Matejki, ul. Florjańska 41, otw. codziennie od 10—2, 
wstęp 50 mkp. f i w n a  C z arto ry sk ic h , ul. Pijarska L. 6, otw. 
„e r, terki i piątki od 10—12. M ie jsk ie  M uzeom  |» rzeaiy siow e , 
ul. Smoleńsk 9, tel. 1339, otw. od 10—1, wstęp 5 mkp. W ystaw a 
T ow urr-ys w a s s ia k  piękL.yclt, pi. Szczepański 1, tel. 8, otw. co­
dziennie od 10—4 popoł.; wstęp 100 mkp.

Y jsiiaw a p rz e m y słu  y e ls a to g c  Ligt p o m o c y  p rz e m y s ło ­
w e j ul. Straszewskiego 28, wstęp wolny od 9 —1 i od 3—6.

Biura kisijsaa i sg rasa&iy 
nieracfooarcści,

Koncesjonowane Biuro knpna 
i sprzedaży nieruchomości. Dom dla 
uandlu i przemysłu W ład y sław a 

isiegO, Zwierzyniecka 1. 22, 
posiada każdego czesu doży wybór 
realności, majątków, ziem i t. p.

,,Ucz.al WOŚĆ^Binroknpna i sprze­
daży kamienia, realności, folwarków 
sprzedaje i przyjmuje do knpna, 
Podwale 3, obok poczty.

B iu r a  o g to < tze ń .
Ogłoszenia do pism całego świata 

p ro je k tu je  i przyjmuje Biuro re­
klamy praso Tej „ P ro m ie ń " , E ra -  
kdw , R y m 1' jl 30.

Powszechne Bin**o reklamy „F ra - 
sa " , Karmelicka 16, tel. 2086, przyj­
muje ogioszenia do wszysUich cza 
sopizm krajowych i zagranicznych.

O gł& rzeufs p ra s o w e  i r e k la ­
m y  k o le jo w e  „R och", S. A., ul.
Szczepańska 9, tel. 369.

Fa»?yki.
wGlerja,;, fabryka śwfec, wyro­

bów woskowych. Spółka z ogr. odp., 
Sławkowska 11.

?opłept3isyl.
p ia n in a !  tir  ̂  r m c n je  iirm pierw­

szorzędnych, jak:
Bechstein 
Bosendnrfor 
BiiiUiner 
Ehrbar 
i bach
Kotykiewioz 
Laubergor & Glosa 
Seiler
Schiedmayer
Stingl
Wirth

do nabycia w składzie fortepianów 
Heleny Smolarskiej, Wolska 7.

S in o .
Kino „Op^0ka,,, ni. Zielona 17. 

Czysty zysk dla inwalidów wojen­
nych. Przedstawienia codziennie od 
godz. 5-tej w święta od 3-ciej.

Ś  U g a n d ę  i  s p r z e d i i  
i  mćdS.

Księgarnia i sprzedaż gazet: 
„R nch", S. A., ul. Szczepańska 9, 
tel. 369.

N ajnow sze  ł t t r n a le  i s ć d  stale 
do nabycia u firmy M. Landau, 
Kraków, ul. 6w. Krzyża 5.

L a f e e r E to s ja  kesraaSyciaB 
i perfumerią.

Laboratorjnm kosmetyczne F ran- 
eisslii K jłdz iaszek , Grodzka 1. 3, 
I p., dobrze zaopatrzony zakład wwy- 
roby kosmetyczne.

iehstiyhas, za» 
kłady kraw. konSeki-ja 

i galasterjH.
Zakład krawiecki

damski i męski
J. I lansn la , c l . S z c z e p a ń sk a  i  1.
Zamówienia dla pań i panów z nia- 
terjałiw  ałasnych i dostarczonych, 
szsbko i dokładnie. Gotowa kon­
fekcja damska, ueny 2o% niżej 
cennika.

M i i Rr*!jG&)5
Krajiiweso Związku przamysłuVJ2gfl 

w Krakowie, i m  oł. 1.3 1 1
poleca:

zefiry, płótna na bieliznę i pościel, 
płócienka, markizety, batysty, chu­
steczki do nosa, pończochy, skar­
petki, koce, kilimy, wyroby koszy­

karskie; rzeźb y , zab aw k i. 
Ceny bardzo przystępne.

O S iE w Ie.
S łan fs ia w  H achaj, u l. św, 

Tom e sza %  M ig s s y n  i p ra -  
ca^ńia o!ju”,1ć damskiego, 
m ę sk ie g o  i d z lrc śąc eg o . Naj-- 
nowsze fasony angielskie, franca- 
skie, warszawskie, stale na składzie 
w wielkim wyborze.
Pracownia szewska A. P-lkL 

flrakćw, Kv gl. 39
wyrabia obuwie męskie, damskie 

dziecięce; przyjmuje reperacje. 
Ceny konkurencyjne.

Zaprasza się P T. Panie do ogią- 
daDm świeżo nadeszłych modeli 
O baw ia jesiennego. — liizeiS  
Kr-iCl’, Kraków, Starowiślna 6.

K aleśeg au isze  o b u w ie , bieli­
zna messa i damsKa, tylko u firmy 
W eińiś<m n, S ia rc w iś la a  6.

« au  O ch m ań sk i, z n a g rzy r  
cLuw iii, n l. Z w ie rzy n iec k a  4.

K3W I3JA LOS^W.
A iuro  re w iz ji  lo só w  przy Do­

mu informacyjnym Kibensohutz, 
Rynek 8.

S p o ił.
M iki n o t -o 
R ak ie ty  (lennisy j 
Kregl 
K ro k ie ty
Łeknie, atletyczne

cenmki daimo i ofiankowane

Ł. Weindling
43 ;.ajaó'v, Ul. 0-r«asli'« 2&.

Zah!a«lyf p rz e s iy s lo w a .
Zakłady wydawnicze i przemy­

słów i „5fłyngn£“, S. A., Sławkov*- 
ska i. 11.

Zakład tapicersko - dekoracyjny, 
magazyn m e b li i “-yróo liOidd? 
A. R ybiński, ul. SławKowska 21. 
Telefon Nr 31t>8.

Katolicka wytwórnia kołder Ul. 
P&tUFiewtez, ul. Poselska 20.

Kajefan EH ^ziak, ul. Florjań- 
ska 1. 47, posia )a wykwintne nrsai- 
ilzenfa K-ehlowa do  g ab iń e- 
tów , jadn iii, e y p ia lr ,  Li os* lip .

saalsowy.

9» f f i ^ T U K i l . s s
kiraskcSw, G r o d z k a  6 9 .

P. T. Wojskowi, Urzędnicy i osoby 
z prowincji przygotowują się szyb­
ko i dokładnie do matury i wszel­
kich egzaminów w zakresio szkół 

średnich i sem. naucz, 
informacje i prospekty bezpłatnie.

N a p r a w a  L i a i a o c f e s ^ r r .

Auts-fikune
f « » * g r s 3?5 i3& 3!fsa  g 3 .

Naprawa opon samochodowych we­
dług najnowszych ziobjezy techni- 
k zagranicą. Za źle naprawione 
opony zwraca się pieniądze.

Sfiitti n sislrti!
C2ny Mmml
Fabryczny Bkfad gum

„A tsiQ elećtrlc“, w  W a rsesftfe ,
posiada na składzie świeże trans 
porty, gnm r.sm jchodowyćn, rowe­
rowych, powozowych, oraz masy 
wów; francuskich, niemieckich i 
amerykańskich marek. Zamówienia 
przyjmuje SSaittSki Jd-.s!, ulica 
Pańska i. 8, m. 9.

FotofjraS^oz^y zatiSed.
F o to g ra fie  artystycznie wyko. 

nans, po cenach umiarkowanych, 
poleca zakład fotograficzny „Marja1*, 
nl. Szewska 20.

DRUKARMiA
LITERACKA

w Krakowis 
ul. Jagiellońska 10, tel. 401

przy jm u je

wszelkie roboty, wcho­
dzące w zakres sztuKj 

drukarskie!
M aszyny p o s p ie s z n e  

i relacyjne.

S u i K i u y t e s t M i i e l
Im. JJ, E s ro n k ^ itif l

.t Hakowi*, ul. feiici-a 32, II pstro
istniejące od roku 1868, otwierają 
1 października dw uletni kurs lite­
racki i jednoroczny gospodarstwa 
vTiej3kiego z praktyczne® rgrodni- 
4twem. 3 51 1 2

Dyrektor J. Rostafiński.

Sa u c z p c ie lb a  je z jsa  f.ancn- 
skiego poszukuje iżkcyj oraz 

(nie^zkania z wi' tem za lekcje 
i  konwersacją, w Krakowie. Zgfo- 
izenla pod r,l- F.u przyjmuje Admi­
nistracja BŃ. Reformy ‘. 3998

S m o rg ó w  pola dobrego w Wiel 
kim Kraaewie, =orzeda tanio 

Binio „Uczciwość* Kraków, Pod- 
łraie 3. 3992 1 3

|0 s p k is d a c ^ a  kamienica II-p. 
' przy nlicy Siemiradzkiego. — 

Wiadomość: Tysziewlcz, Michałow­
skiego 2, od godz. 4 —6 po południu.
t  “3990 1 2

•k-lSS^ m o rg ó w  najlepsze! ziemi 
I f c r G  i ku tury, bemynki bardzo 
jo tre , id wpt> tarze znakomite w ztt- 
ch.dsicj Małopoisee, sprzeda Binio 
pUczciwcśc1*, Kraków, Podwale 3.

3993 1 3

Gkasja*
Samochód ciężarowy, 4-toano- 
wy. marki rtPraga“, po zupeł­
nie nowym remoncie i na 4
p ełn y ch  gam ach , d i  sp rz e d a ­
nia . Cena 2 ,500 .000  M k. —  
In fcn L acy j u-izieła: P e r iro th  
w M yślen icach . 3991 l  2

P y g l l le  nową, ogród, 3 mieszka- 
nf~ wolne, sprze..a zaraz B iu­

ro „Uczciwośc*, Kraków, Podwale 3.
39 4 1 2

J i t a r “
zakład czyszcrenia mie 
szkań,' wykonuje c-zy- 

łzozenie ukien, wiórowanie, zapa- 
izczanie, froterowanie posadzę, np. 
roboty. Ul. Gołębia i. 6, II piętro,

S p ó ł k a  a k c .  f a b p y k i  w a g o n ó w  „ W a g o n “
O a t P Ó w  ^ O z i t t a n i s k i

„SCy poszukuje od zaraz

doświadczonego warsztatowca, obeznanego ze SDrawpmi robotniczemi, 
dla prowadzenia działu personalnego.

R a d a  z a w i a d o w c z a  T o  w . t r a n s p o r t o w o - h a n d l o w e g o

PO LSKI G LO B“ S. A.
ma zaszczyt zaprosić pp Akcjonarjnszów na

Zwyczajna Walna Zpmadzatiis
akcjenarjuszów

oficyny. 3975

tR ea lceŚ Ć  mnrowiną, piętrową, 
wŁ z insym ogndem, położoną 
w -“ródmieśoin, w Nowym Sąciu, 
y-mienię na realność w Krakowie. 
In ormacyj udzieli dozorca kamie­
nicy w Krakowie, ni. Bracka 5.

4000

n nmmm
pierwszej po'tół«.i fabryki bacelf

„Ped;itsy&‘‘ «/ SssiDwtii
łń* ustępują najlepszym za granicznym.

_  Ceny konkurencyjne.
J |  3162 4 0 J
R ^ O T t  t  poleeeuiam* poszekujs 
K  poda ły ricrnej na or dy nar 
SCgłoszmia: Czernik. Jatowiko, St, 
ry dącz. 3988 2 3

które odbędzie się dnia 2-go września 1922 r. o godzinie 4l/s po południu w sali obrad 
krakowskiej Izby handlowo-przemysłowej, przy ulicy Długiej L. 1.

P o rz ą d e k  o b ra d :
1) Odczytanie protokółu Nadzwyczajnego Walnego Zebrania z dnia 22 kwietnia 1922 r.
2) Sprawozdanie Dyrekcji i Rady zawiaćowezej z czynności za rok administracyjny 1921,
3) Sprawa zamknięcia rachunkowego i bilansu oraz rozdziału czystego zysku.
4) Sprawozdanie rewizorów i udzielenie absoiutorjum.
5) Zatwierdzenie kooptacji 5 nowych członków Rady zawiadowczej
6) Wybór 3 rewizorów i trzech zastępców na rok administracyjny 1922.
7) Ustalenie wysokości marek prezencyjnych dla Rady zawiadowczej.
3) Uchwalenie wynagrodzona dla rewizorów rachunkowych.
y) Wybór pisma, wktórem umieszczone być mają ogłoszeuia w następnym roku rachunkowym. 
10) Wnioski. 4005

Wyciąg ze sta tu tu :
§ 22. Celem wykonauia prawa głosowania należy złożyć akcje uzasadniające prawo głosowania, 

do któryc i mogą nie być dcTczone arkus_e kuponowe, najpóźniej na 8 dni przed terminem Zgromadzenia 
Walnego.

Zamiast akoyj mogą być przedstawione dowody zastawowe polskich instytncyj kredytowych, 
działających na mocy zatwierdzonego przez rząd statutu, stwierdzające przechowanie akcyj (z wyszczegól­
nieniem numerów).

Akcje tu lub dowody winny być złożone w kasie Spółka.
Akejonar usze, którzy wykazali w ton sposób prawo głosowa;, a, otrzymają imienne karty legity­

macyjne z wymienieniem ilości złożonych rkcyj i przypadających na nie głosów.
Log lymacja może być odstępowana jedynie pełnomocnikowi r.ależrcie uprawnionemu.
Każdemu uprawnionemu do głosowania akcjcuarjnszowi należy dozwolić na żądanie przeglądania 

spisu w biurach Spółki, począwszy od chwili zamknięcia spisu akcjonarjuozów, którzy złożyli swe akcje 
przed Zgromadzeniem Walnem.

Nakjiżdeiii Zgromadzeniu Walnem należy wyłożyć spis obecnych akejorarjuszów lub ich zastępców, 
z wymienieni :in nazwiska ich i miejsca zamieszkania, tudzież ilości akcy, złożonych przez każdego z nich 
i ilości trłosów, służącyoh każdemu. Każdy akcjoiarjcsz lub zastępca akcjenarjnsza, obecny na Zgroma­
dzeniu Walnem, ma pra to przeglądania tego spisu.

Wykaz złoi mych akcyj oiaz akejunarjuszów, mających prawo głosowania, należy dołączyć do 
f r,j ;okćłu Zgromadzenia Walnego.

buchalter - bilan- 
sista i  d łu i» ą  praktyką, poszu- 

knjt natyojmlast Dosaay. Włada 
w głowie i piśmie również językiem 
ukmiecaiui. Edward Czakp Wiea 
-YIII, Tigergasse 17/5. 3374 2 S

fi p r je . t la n  nołowę własności i 9 
■D mergów, nadających się pod bu- 

idowę fabryki, orzv turze kńlej-jwym 
i i w innych położeniach w Skawi­
nie. Zgłoszenia listowne do Biura 
ogłoszeń „Promień*, Kraków, Ily- 
mek g i  i. 3o, pod , P a rc e la  9 ,ł.

3979 2 2

iH n si
W( j-- śródnr.eAciu, z osobnem 

ścioir, z mebTimi lub bez. G ai 
baa_£«Z~y. Cena ubojętna owen- 
tcaiu e odstępne. Zgłoszeoia pod 
„Pokój" przyjmuje Administracja 
„Nowej Reformy*. 3952 3 3

Mi s t e r ia  literatury polskiej M. 
Wiszniewskiego," kon piet 10 

tom . ” do sprzedania. Wiadomość 
w Administracji „Nowej Reformy*. 

29 7

K gjaaczycislfca
u l  pań-twowenii

s egzaminami 
pań; twowemi przyjmie posadę 

w dram obywatelskim. Zsrząl wy- 
i działowej fi Aołv żeńskiej w Jaśle. 

3450

* m - w

LABORATORIUM  KOSMETYCZNE
F R A N C I S Z K I  B W B Z IA S Z E J t
W  K R A K O W IE  — U L IC A  G R O D Z K A  L . 3

W liU Sffi TRANSPORTY
H A  S f f i l i E l s

Pompy Garvensa wszelltich systemów;
Pasy wiertnicze z sierści wielbłądziej; 
Klingerit, Moorit, Asbest;
Uszczelnienia do włazów*;
Węże gumowe i konopne;
Transm isje w szd k ieg o  rodzaju;
Aparaty do samorodnego spajania;
Piły traczu?., tarcze ścierne;
W ieitarki z pasowym i ręcznym popę­

dem, gwinciarki;
Amerykańskie uchwyty do tokarń;
Sial narzędziowa „Rapid*, pilniki, smay 

równice i oliwiarki;
Linki druciane, siatki druciane;
Gaza szwmjcaiska;
Żarówki,
Motory elektryczne; sSłe 2 2

&

w * -@  i ■ny 'm ®
BlUUO %Pm%EMŹY M&S2YM

i  l E m m z m Y m

2 1 , 1 ^ 1  A  1 S 2 7

Ł u sźs ia rk ! oryg. „Kaspry'
o l O do III „Korundy*

w a lce , kamianie franc oraz saskie do holendrów, cylindry, clewatcry. 
sO jeffiel;

gaKe; jilwaDną, oryginalną szwajcarską, p y tle  wełniane, gazę dru­
cianą. mosiężny i miedzianą; 

p asy  skórzane i z sierści wielbłądziej, gurty i czerpaki do elewatorów, 
o le je  maszynowe i ły-Iifedrowe, smar „Tovotta“, wełnę do czyszczenia 
” y  maszyn i t. d. ’ 390-1 2 2

poleca ze składu: -

A. FSamer, Kraków, plac Matejki 5.

Potrzebujemy natychmiast <>

obeznanego z obróbką metali, możliwie z działa budowy * i 
wagonów, oraz 3987 2 2

m istrza
♦. stolarskiego, doświadczonego w budowie wagonów. J \

Zgłoszenia tylko pisemne; H. Ce^Jielshil, Tow. i  
|  akcyjne, Poznań, nl. Fr. Ratajczaka L. 16, Wydz. pers_ |

BoszuUuje mą dfeaitysty
tylko pierwzzorzędnej siły, do samoistnego prowadzenia zakładu. Wy 
magana doki aur _ znajomość prac gabinetowych, jak i najńowsżych, 
teohnicziiTch. — Poprawne władanie językiem polskim ktrnlecięe, 
Zgłoszenia z podaniem .rarunków iiotografją pod „ t liu E e ś c ij ja ilS a i4*, 
„Itealama Prasowa*, Lwów, ul. Chorużciyzna L. 7. 3995

Nr ins. 8/22. 40 Oł

Z powodu urlopowania persmalu, sklep bądz'e od d:ia 
20-go sierpnia do 4-go września 1922 r. zamkniMy, o czem 
naszych P. T. Odbiorców niniejszem zawiadamiamy.

F -  L o r d
3984 2 2 l l a s - o  tfc& ków , Ł a fe ic s  1.

K A L A  L IC Y T A C Y J N A
S ą d u  p o w ia to w e g o  c y w iln eg o  w  K ra k o w ie  

u i ic a  śtl  T o a a s z a  1. 29.
<Ne c zw an ek  dnia 17 sierpn ia 1322 r. o godzinie 9 -te j rano

będą sprzedane;
r ó ź n ®  m e b l e ,  u b r a n i a ,  r a o n e t y  

I  I s i e o .  r a c h o  J i a o i c i .

Kraków, dnia 11 sierpnia 1922 r.

Bliższe szczegóły na tablicy przed halą umieszczone.

poleca wielki 
w ybór bardzo  
t w a r z o w y c h P E D f i ^ E E

Na prow incję w ysyła się za zaliczka.
Przy zamówieniu uprasza się nadesłać zadatek.

C e n y  k o n k u r e n c y j n e .

nadających
młodociany

wygląd.

3836 2 2

Buchaltef-hiiaasisia
samodzielny koresuonćent polsko- 
nieniiOCki, siło organizacyjna, z dłu­
gi letnią praktyką, poszukuje posa­
dy w większem przedsiębiorstwie. 
Zirłoszenia pod „SdO -ńy1, io Adm. 
„N. Reformy*. a36,i 4 4

8 ' a p l ' ę  garderobę męską, uży- 
-ran ... Zawiadomienie korespon­

dentką lab ustne. Schmaus, Kra­
ków, Szeroka 22. 3671 13 20

jO UA
najlepsza hygien.

G U M A ,
pełna gwar;

f  Wszędzie 
p.abyc

3531 10 13

N a p r a w y

!8 i«  i mmH
przyjmuje 3266 3 3

| H .  N I E M E T Z  
EarimcUcka 15.

N A U C Z Y C IE L E ;!!!
M agistrat m ia sta  P T U ż a n y  (P o le s ie )  o g ła s z a  

k o n k u r s  na 2 posady nauczycielskie (i -dna z tych posad kierownika) 
w prywainem g i s i n a z j u m  m i( ‘l s l ł l . ‘i i ,  typu humanistycznego, 
z językiem wykładowym polskim (klasy IV,, V. i VI.).

Wymagane kwalifikacje do szkół środoich:
j' "język p o lsk i i i iis to r ja ; 2) Ł acina 1 języ k  n ie ­

m ieck i.
Pobory dia kierownika i nauczyciela w y ł s z e  O 5 0 % , niż 

w szkołaoh państwowych. Kierownik otrzymuje mieszkanie i oj &ł.
Ogłoszenia do dnia ló.go sierpnia b. r. Załączniki: świadectwa 

o studjach i zaświadczenia o dotychczasowej służbie. 3339 10 12

WOEnSK!
i s p in w y jA s i i iK

10— 18 wrzesiMi 1922. 
Korzystna okazja zakupu dla wszelKicń gałęzi.

4.000 wystawców z kraju i zagranicy.
O d d z i a ł  s u r o w c ó w  i p ó ł f a b r y k a t ó w .  
J a r m a r k  t e c h n i c z n y  i b u d o w l a n y .

Wszelkich informaeyj udziela
W iener Mes&e A. G., W ian, Vil., M essepal-ist.

jak również honorowe przedstawicielstwa:
Kraków: Austrjacki Wydział paszportowy, ui. Kanonicza 16. 

„ Izba handlowa. 3699 4 6
„ Pv.ls'io-bałtyck:e Tow. liaudl. i transportowe, S. A.

0 -  SediifzKy e^° ®1J?i r-'!* M
fp Ą .' KAPiELE-tECZNNZE

| K r j  w t a b l e t k a c h

K ąp ie le  kY zaso-w ęglow e, s lnie musujące, meograniczenie 
trwałe, nie psująou wanny, poiedyncze lab kombinowane 
z iglicami, siarką, żelazem i aromat ziołami.

Kąpiele iglicowe i p r/.yd .iw ką soli.
Kąpiele jodowo-bromowa, sia rk o w e, że la z n e , so laókow a. 
Lwg siony ze 3aliny w ie lick ie j.
S ó l borowinowa sz tu c z n a  do k ąp ie li.
Sól jodowa t Aabłi ria z silną zawartością jodu.

Prospekty w labryce:

E@?ol Selispper S Sira
Spółka z ogran. poręką, Sielsko-Warszawa.

Do nabycia we wszistkich aptekach i drogeriach.
■ Główny skład: Apteka Konstantyn 4>Ti3Zi3ievjski, Kraków.

39r5 2 0

HSBE3BBBBMSgSH3giga
D o  w y r o b u

dach6v/ek cementowych
polecamy najbardziej udoskonaloną

:naszynę rolkową, pat. „LauszQr*a“
Dzienna produkcja do 890 sztuk, jak również 
wszelkie inne maszyny i formy do wyrobu cegieł, 
pustaków, rur kanałowych, sączków do drenowania, 

słupów parkanowych i t. p. 38t>o 4 6

Fabryka maszyn Draci Hoffmann
Łodzi, ul. Kilińskiego L. 154.

Na żądanie wysyła się katalog Nr 60 bezpłatnie.

W Drukami Literackiej w Krakowie, u)* Jagiellońska L. 10.

O G Ł C S Z O I&
n a  w sT y stk ia  dw u ro e  kolejCYG, 
od w sz y s tk ic h  p ism  k ra jo w y c h  i zagranicznych

przyjmuje 2040

P o t e Z d e  T o w .  k s l ą g a r a i .  k o l o f o ^ c l t

S 0 C « »  S .  A .
Kraków, olica Ł. 9.

Oddziały: "Warszawa — Lwów — Gdańsk — Wilno — Poznań

i . £ M  S r a n k ć wmlôącznie 7 21
z a r o b i ć  m ogą panie i panowie każaego  stanu  
za lekką współpracę w .firmie holenderskiej
W zory i broszu ry  bezpłatne nadeszle za 

zwrotem p o rta  w kwocie ‘300 mkp.
WS©*l0K, ¥2., (aaraposclorS arsił*. £09/14

Przystan“Akademicki pensjonat „
w Rabce

przyjmuje dzieci od lat 3, zapewniając im najtroskliwszą 
opiekę i torapję pod upieką stale nadzorującego lekarza

Własne furki do kąpieli. 3728

Rzrdca Drukarni l -  K. Górski


